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CZĘŚĆ URZĘDOWA
M inister wyznań i oświecenia zamia­

nował nauczyciela szkoły ludow ej, Jana 
B a n a s z e w s k i e g o ,  w Drohobyczu, in ­
spektorem dla okręgu szkolnego kałuskiego 
i dolińskiego.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała: tymczasowego nauczyciela Bronisława 
R a c z y ń s k i e g o  w Dołżance, stałym nau­
czycielem szkoły etatowej w Dołżance ; tym ­
czasowego nauczyciela Józefa K o p y t a  w 
Iwaczowie górnym, stałym nauczycielem 
szkoły etatowej w Iwaczowie gó rnym ; Se­
werynę Annę z P i o t r o w s k i c h  R o g o w ­
s k ą ,  stałą nauczycielkę w Józefówce, peł 
niącą obowiązki nauczycielki tymczasowej 
w Horodyszczu, stałą nauczycielką szkoły 
etatowej w Horodyszczu.

E d y  k  t.
C. k. Namiestnictwo podaje niniejszem 

do powszechnej wiadomości, że zarządzona, 
na żądanie c. k. generalnej dyrekcyi ausir. 
kolei państwowych z dnia 16 sierpnia 1889
1. 8.112 komisya reambulacyjna dla pro­
jektu urządzenia rampy w km. 67 linii 
kolejowej "Grybów-Zagórz odbędzie się dnia 
28 września b. r. i zbierze się w tym celu 
o godzinie 8 rano na dworcu kolejowym w 
Bieczu.

Wykazy gruntów, zająć się mających, 
wyłożone będą wraz z dotyczącemi planami 
w urzędzie gminu jm  w Białobrzegach przez 
14 dni do przejrzenia dla ogółu.

Zarzuty przeciw zamierzonemu wy­
właszczeniu wniesione być mogą w prze­
ciągu 14 dni w c. k. Starostwie w Krośnie 
lub też przy komisyi na miejscu.

Zarzuty spóźnione, uwzględnione nie
będą.

Z c. k. Namiestnictwa.
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P A N I  c h q r y ń s k a
f o w i e ś ć

przez

Baronową M. H agen (Alces).

X.
(Ciąg dalszy).

Zadumę tę przerwało wejście hrabiny. 
Przy drzwiach pochyliła nieco głowę, przy­
mrużyła oczy ruchem właściwym osobom 
krótkowidzącym, a spostrzegłszy Leona, zam­
knęła drzwi, starannie zasunęła kotarę zwie­
szającą się po nad niemi i wolnym krokiem 
zbliżyła się do męża.

Chwilkę patrzyli na siebie w milcze­
niu. Hrabina, mimo form zbyt już pełnych, 
była jeszcze wcale piękną kobietą, której 
urodę psuł niezaprzeczenie dziwny wyraz 
oczu i jakiś niemiły rys w koło ust, który 
zdradzał ciągły wewnętrzny niepokój. Pa­
trząc na nią, pragnęło się mimowoli widzieć 
tę piękną, p tak czystych rysach twarz, w 
zupełnej bezmyślności,' prawie spokoju. Tra­
ciła tem właśnie, czem inne twarze zysku­
ją, to je s t ustawicznem zdradzaniem zbyt 
żywej m yśli, traciła także widoczną żądzą 
utrzymania m łodości, która w pewnym wie­
ku , z bardzo małemi wyjątkami wszystkie! 
kobiety opanowuje. Była zanadto świeżą, by !

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Lwów, 28 sierpnia.

Znanem dostatecznie jest zjawi­
skiem, iż ludność mahometańska oka­
zuje nadzwyczajny wstręt do stałego 
pobytu w krajach, pozostających pod 
rządami chrześciańskiemi, i zazwy­
czaj z ofiarą własnego mienia porzu­
ca te kraje i przenosi się pod pano­
wanie półksiężyca. Z Serbii wyemi­
growała wszystka niemal ludność 
turecka, a z podobnem zjawiskiem 
spotykamy się od pewnego czasu 
w północnej i południowej Bułgaryi, 
pomimo, iż statut organiczny zape­
wnia Turkom wiele praw, zezwala 
na utrzymanie szkół mahometańskich, 
poręcza zupełną swobodę sumienia 
i zezwala im na wykup od służby 
wojskowej. O jakimbądź ucisku lu­
dności mahometańskiej nie może być 
mowy w tym stanie rzeczy, i rzeczy­
wiście też nie odzywają się z nikąd 
skargi na nietolerancyę rządu sofij- 
skiego. Jeżeli zaś pomimo to Maho­
metanie coraz gromadniej opuszczają 
Bułgaryę, przenosząc się na Wschód, 
zkąd przybyli ich przodkowie, stwier­
dza to ponownie jak trudno im na­
giąć się do nowoczesnych stosunków 
i przyswoić sobie zdobycze postępu 
i cywilizacyi. Owa gorączka emigra­
cyjna nie dotknęła do ostatnich cza­
sów jedynie tej ludności mahometań­
skiej, która zamieszkując przeszło trzy­
dzieści wielkich wsi w górach Rhodo- 
pe, znaną jest pod nazwą „Pomaków". 
Chociaż gorliwi wyznawcy proroka, Po- 
macy mówią wyłącznie po bułgarsku 
i okazują wyraźną niechęć do Tur­
ków, od których w ciągu wieków nie­
mało doznali krzywd i upokorzenia. 
Rząd bułgarski starał się, może ze

ta świeżość mogła być naturalną, usta były 
zbyt czerwone, a że miała je tak narysowa­
ne, iż zawsze wydawały się uśmiechnięte- 
mi, nadawało to wszystko czasami jej twa­
rzy wyraz maski. Dość długo trwające już 
milczenie, przerwał hrabia pytaniem, czego 
sobie życzy? Zadał je  tym tonem jakim się 
mówi do osób natrętnych , przychodzących 
nie w porę, głosem krótkim , jakby urywa­
nym. Był to głos złych godzin. Znała go 
dobrze Ewa i brwi jej od razu ściągnęły się 
nad oczyma.

— Czego chciałam ? — rzekła ostro, 
opierając się o poręcz kanapy. S tała na­
przeciw niego i patrzyła mu wprost w oczy.

— Chciałam —■ powtórzyła głosem nie­
co łagodniejszym — chciałam cię.... prosić, 
byśmy wyjechali z Nicei.

Spojrzał na nią zdziwiony, uderzyło 
go coś w intonacyi tych słów, potem się 
zaśmiał.

— Czyż ja  ci bronię wyjeżdżać? —
rzek ł.

— Nieuważałeś zapewne, że powie­
działam : „byśmy wyjechali" odpowie­
działa hrabina, podkreślając głosem ostatnie 
słowa.

— Masz słuszność, nieuważałem. I  coź 
dalej ?

— Dalej ? Dalej nic, czekam na od­
powiedź twoją.

— Moja odpowiedź jest bardzo jasna 
i krótka, wyjedź jeżeli chcesz i gdzie chcesz, 
a ja....

— Ty ? — przerwała mu Ewa.
— J a , — powtórzył hrabia — ja  zo­

stanę.

zbytnim pospiechem, obudzić w Po- 
makach poczucie przynależności ple­
miennej i ścieśnić węzły z ludnością 
chrześciańską zakładając dla nich o- 
sobne szkoły i wysyłając młodzież do 
różnych zakładów naukowych. Wszyst­
kie te jednak zabiegi nie odniosły po­
żądanego skutku, bo z wyjątkiem nie­
licznych jednostek, ogół Pomaków trzy­
mał się zdała od ludności chrześciań- 
skiej i zajął w obec usiłowań rządu, 
jeżeli już nie wręcz wrogie, to zupeł­
nie obojętne stanowisko. W ostatnich 
zaś tygodniach dotychczasowy stan 
rzeczy nawet śię pogorszył, albowiem 
pomiędzy Pomakami począł niespo­
dzianie objawiać się popęd do wy- 
chodztwa. Z kilku już wsi wszyscy 
niemal mieszkańcy wyemigrowali do 
prowincyj tureckich a w innych od­
bywa się żywa agitacya za przesie­
dleniem się po za obręb panowania 
bułgarskiego. Rząd w Sofii mocno jest 
zaniepokojony tym objawem, bo jeżeli 
niemiłą mu jest emigracya Turków, 
skutkiem której ponosi kraj i państwo 
znaczne materyalne szkody, to pod­
wójnie musi ubolewać z powodu u- 
bytku ludności, którą spodziewał się 
prędzej lub później pozyskać dla idei 
narodowej. Ludność ta zresztą celuje 
pilnością, skrzętnością i innemi zale­
tami, stanowiącemi ważny czynnik w 
gospodarstwie narodowem. Wedle o- 
statnich doniesień rząd poczynił gor­
liwe starania dla powstrzymania dal­
szej emigracyi i jest nadzieja że nie 
dozna w tej mierze rozczarowania.

Wewnętrzne reformy w Kossyi.
Jak wiadomo, car sankcyonował nową 

reformę adm inistracyjną, odnoszącą się do 
instytucyi naczelników ziemskich, która zo­
stanie wprowadzoną z dniem 18 stycznia 
1890 r. w 86 guberniach carstwa, posia­
dających instytucye ziemskie.

— Dlaczegóż nie chcesz wyjechać ze 
mną ? wszak przyjeżdżając tu ta j , narzeka­
łeś na mnie, że to ja  "obrałam Niceę na 
nasz zimowy pobyt. Twierdziłeś że wolał­
byś był zostać w Paryżu, wróćmyż więc do 
Paryża.

Zatrzymała się chw ilkę, czekając co 
powie, ale czekała darem nie; hrabia patrzył 
przed siebie i nie odpowiedział ani słowa.

— Dopóki grałeś , rozumiałam , iż ci
zależy na pobycie tutaj, ale teraz  teraz, —
ciągnęła dalej hrabina głosem troszkę pręd­
szym i żywszym, kiedy od trzech tygodni 
blisko nie jeździsz do Monte-Carlo, nic cię 
tu nie zatrzymuje. Dlaczegóż nie chcesz 
prośbie mojej zadość uczynić ?

— Bo nie chcę — krótko odpowiedział 
hrabia.

 A.... — rzekła — myślałam, że choć
raz w życiu znajdziesz mnie godną jakiegoś 
względu.

— Ależ to ty ran ia ! — zawołał Liciń- 
ski — dlaczegóż miałbym się niedorzeczne­
mu życzeniu poddawać ?

— Idzie to może o szczęście całego 
życia — poważnie rzekła Ewa.

Hrabia zaśmiał się ironicznie.
— Jeżeli o to tylko idzie, to nie war­

to nawet dwóch kroków zrobić. Szczęście? 
C hw ila, w której znalazłem znaczenie tego 
wyrazu, jes t tak daleką, jeżeli w ogóle istn ia­
ła  kiedykolwiek że jej już nie pamiętam, 
w przyszłości jej nie widzę i szukać jej nie 
myślę. Dobrze mi tu ta j , więc zostaję.... — 
stanowczym dodał głosem.

Proszę cię raz jeszcze, — nale­
gała Ewa, a lekkie drżenie jej powiek

Cel reformy wyrażony jest w carskim 
ukazie imiennym w sposób następujący: 
„Jedną z głównych przyczyn, utrudniających 
prawidłowy rozwój dobrobytu wśród ludno­
ści wiejskiej cesarstwa, jest brak zbliżonej 
do ludu silnej władzy rządowej, łączącej w 
sobie opiekę nad ludnością wiejską, z tro ­
ską o ostateczne uregulowanie sprawy wło­
ściańskiej i z obowiązkiem przestrzegania 
spokoju i porządku publicznego, oraz praw 
osób prywatnych w miejscowościach wiej­
skich. Celem usunięcia tego bruku potrzeba 
nadać władzy miejscowej przynależne jej i 
zgodne z pożytkiem państwowym poło­
żenie".

Reforma, o której mowa, ma dwoiste 
znaczenie, wkracza bowiem w sferę ekono­
micznego i społecznego bytu ludności, a do­
tyczy zarówno wymiaru sprawiedliwości, jak 
funkcyj policyjnych i włościańskiego samo­
rządu, opierając się głównie na pomocy 
miejscowego żywiołu — szlachty, która tym 
sposobem odzyska nieco swej dawnej w ła­
dzy. Zgodnie ze zmienionym cokolwiek pro­
jektem zmarłego hr. Tołstoja, zmienionym 
o tyle, że naczelnicy będą ze szlachty, a 
nie z czynowników, postanowiono ostate­
cznie, iż naczelnicy ziemscy mianowani być 
mają z grona szlachty rodowej, posiadają­
cej odpowiedni census majątkowy i nauko­
wy, a pochodzącej z odnośnej okolicy; w 
jej tedy rękach spoczywać ma ochrona spo­
koju i porządku w danej miejscowości, wy­
miar sprawiedliwości i czuwanie nad samo­
rządem włościańskim.

Now. W remia  objaśnia w ten sposób 
nową reformę:

„W edług pierwotnej idei projektu, na­
czelnicy ziemscy mieli być bardzo zbliżeni 
do angielskich sędziów pokoju, którzy do 
czasu ostatniej ziemskiej reformy w Anglii 
skupiali w swoich rękach władzę policyjną, 
sądownictwo pokojowe i zarząd daną cząst­
ką kraju. W ostatecznem opracowaniu pro­
jektu rola naczelników ziemskich nieco zmie­
niła się, ścieśniła, w każdym jednak razie 
pozostała jeszcze dość obszerną do spełnie­
nia zadania, które na nicR wkłada ukaz z 
12 (24) lipca b. r.

„Co się tyczy sądownictwa, to nowa 
ustawa znosi z małemi wyjątkami instytu- 
cyę sądów pokoju z wyborów. Obieralny sąd 
pokoju z większych państw istnieje tylko 
w Stanach Zjednoczonych północnej Ame­
ryki i nawet Anglia go nie posiada jeszcze.

zdradzało przemocą tylko zachowywany 
spokój.

— Naprawdę — siadając na kanapie, 
rzekł Leon —  zdaje mi się, żeś sobie chy­
ba dała słowo, iż mnie dzisiaj zniecierpli­
wisz.

Powieki hrabiny silniej zadrżały, po­
stąpiła krokiem ku niemu :

— Ależ my wyjechać m usim y!... sły­
szysz : musimy. Podaj więc w arunki, pod 
któremi się zgodzisz na żądanie moje, mów, 
wszystko uczynię !

A widząc ciągle ten sam uśmiech na 
twarzy męża, gwałtowniej zaw ołała:

— Czemże mam ten wyjazd okupić ?
Zaledwie wyrzekła te słowa, hrabia

rzucił jej tak straszne spojrzenie, że prze­
straszona cofnęła się nieco. On, zaśmiał się 
i postępując ku niej :

— Dosyć I — zawołał — dosyt.
Spojrzał na nią i uspokoił się nagle.
— Dlaczegóż przeznaczenie nas złą­

czyło ? — zapytał — kiedy uszczęśliwić nas 
nie umiało. Czyś się zastanowiła kiedy nad 
nędznem życiem, któreś mi stworzyła ? czyś 
spojrzała, na drogę, którą idę? Cóż to, coś 
zwała miłością, zrobiło ze m nie? Nędzarza.... 
króry cię nienawidzi, gardzi sobą i tobą, a 
tę nienawiść, tę pogardę ty kupujesz sobie 1

Zaśmiał się dziko, a przecierając czoło :
— Dosyć tego, dosyć — dodał. Roz­

stańm y się, niech każde z nas osobno idzie 
swoją drogą. O 1 nieszczęsna to była go­
dzina, w której cię spotkałem na nowo I 
Pierwszą nieuczciwość popełniłem przez 
ciebie i odtąd.....



„Naturalnie, że w takim kraju, jakR os- 
sya, gdzie in teligencji mało, a i ta, jaka 
jest, dzięki reformom socyalnym w duchu 
nihilistycznym z prowincyi uciekła, niepo­
dobna było otrzymać dobrego obieralnego 
sądu pokoju. W każdym razie zniesienie 
tego sądu je s t znacznem ograniczeniem sa­
morządu.

„Równocześnie z reformą sądów w po­
wiatach, nowa ustawa znosi obieralne sądy 
i w miastach. Ścisłej łączności te dwie re ­
formy nie m ają; prawodawca jednak wi­
docznie kierował się tym motywem, że po 
uznaniu w zasadzie obieralnego sądownictwa 
za niedogodne, byłoby sprzecznością pozo­
stawić go w miastach i miasteczkach, które 
w większości wypadków w carstwie niczem 
się od większych wsi nie różnią.

„Policyi nowa ustawa dotyczy o tyle, 
że znaczna część jej obowiązków, znajdu­
jąca się obecnie w rękach zarządów wiej­
skich (wołostnyeh) przechodzi pod zwierzch- 
niczy kierunek miejscowej szlachty. Równo­
cześnie jednak atrybucye wiejskich (wo- 
łostnych) zarządów zostają rozszerzone na 
t. zw. stan podatkowy, zamieszkujący na 
pewnem oznaczonem terytoryum. Przepis to 
bardzo ważny dla takich miejscowości, jak 
większe punkta targowe, przystanie i t. p., 
w których przebywają tysiące mieszkańców, 
prawnie nie mejących nic współ lego ze sta­
nem włościańskim. Owe miejscowości pozo­
stawały dotychizas, można powiedzieć, bez 
żadnej władzy.

W stosunku do włościańskiego samo­
rządu , rola naczelnika ziemskiego będzie 
bez porównania wyższą, nietylko od teraź 
niejszych obieralnych członków komisyi dla 
spraw włościańskich którzy, nawiasem mó­
wiąc, wywołują wszędzie niezadowolenie 
swoją bezczynnością i stronniczością — ale i 
od byłych pośredników mirowych. Nowa u- 
stawa ustanawia w osobie naczelnika ziem­
skiego kuratora nad instytucyami włościań­
skiemu. Zarządzenie to jes t niezmiernie 
ważne z zasadniczego punktu widzenia, jako 
idące wbrew dotychczasowej polityce rządo­
wej. Tym sposobem administracya włościań­
ska pod względem formy zbliży się bardzo 
do istniejącej w Królestwie Polskiem, z tą 
tylko różnicą, że w Królestwie komisarzem 
jes t urzędnik, a w carstwie będzie miejsco­
wy szlachcic. “

Ponieważ nowa reforma, jak powie­
dzieliśmy w yżej, dotyczy tylko 36 gubernij 
carstwa, posiadających instytucye ziemskie, 
nie dotyka prowincyj kresowych Graż- 
danin  domaga się usilnie rozciągnięcia jej 
i na kresy.

Mimo tych nawoływań, nie ma na 
razie widoków, aby nowa reforma rozcią­
gniętą została do kresów zachodnich. Musi 
być ona pierwej wypróbowana w guber­
niach centralnych , a i tam wprowadzona 
zostanie nie odrazu, lecz stopniowo, we­
dług uznania m inistrów : spraw wewnętrz­
nych, skarbu i sprawiedliwości.

Sprawa obwarowania Kopenhagi.
"W Danii kwestya obwarowania Ko­

penhagi stanęła znowu na porządku dzien­
nym. Stronnictwo opozycyjne usiłuje znie-

Urwał nagle, machnął ręką i począł 
wielkiemi krokami przechadzać się po po­
koju.

— Dlaczegóż mnie odnalazłaś ? — za­
pytał stając znów przed nią, nie kupowałaś 
mnie wówczas jeszcze ; poco wróciłem do 
ciebie ?!

H rab in a , która dotąd słuchała go 
dość spokojnie, nagle przy ostatnich sło­
wach wydała jakby jęk głuchy, obie ręce 
podniosła do skroni i zamykając oczy roz­
dzierającym g łosem :

— Kochałam cię ! — zawołała.
Przystanął, spojrzał na nią i po raz

pierwszy uwierzył jej słowom. Uczuł w ser­
cu coś nakształt wyrzutu i wstydu, po­
rwał za kapelusz i wyszedł.

Zostawszy sam ą, hrabina stała długo 
na tern samem miejscu, w tej samej pozy- 
cyi, z rękami cisnącemi skronie, z zamknię- 
temi oczyma. Jak długo tak stała nie wie­
działa sama. Kiedy oczy rozwarła, w pokoju 
było zupełnie ciemno, okno tylko rysowało 
się na szafirowem tle nieba, a tuż obok sto­
jące biurko tonęło w światłości południo­
wej nocy. Postąpiła ku oknu niepewnym 
krokiem, opierając się o napotykane po dro­
dze meble. Na biurku ręka jej dotknęła j a ­
kiegoś papieru , który pod nią zaszeleściał. 
Spojrzała nań i zaledwo oczy jej spoczęły 
na tym papierze, na którym pismo męża po­
znała, drgnęła i pochwyciła go szybko. Był 
to list Leona do Dory. Trzymała go chwilę 
w ręku, nagle wysunęła z otwartej koperty 
i przysunąwszy się blizko okna przeczytała 
go raz jeden i drugi a za każdym razem 
konwulsyjne niemal drżenia twarz jej wy­
krzywiały. Stała czas jakiś z tym listem w

chęcić naród do tego projektu, dowodząc, 
że je s t niepraktyczny i sprowadzi przy pier­
wszej sposobności zerwanie z Niemcami , z 
któremi należy zawiązać jak  najbardziej 
przyjacielskie stosunki. Dowodzenia te prze­
cież nie odnoszą skutku. W edług oświad­
czenia m inistra wojny, generała Bahnsona, 
fortyfikacye lądowe na wiosnę roku przy­
szłego będą zupełnie ukończone i rozpo­
cznie się budowa fortów, mających stolicę 
zasłaniać od strony morza. Rząd postano­
wił nadto wzmocnić flotę wojenną i ufor­
tyfikować jeden z portów nad Wielkim Beł- 
tem, który to port służyć ma za podstawę 
Operacyjną. W ostatnich czasach silniej się 
znowu w Danii odzywa ag itacya, zmierza­
jąca do odzyskania Północnego Szlezwiku.

Z Belgradu.
(Komunikat rządowy. — Zebrania).
Dziennik urzędowy zamieścił komuni­

kat m inistra spraw wewnętrznych, w któ 
rym powiedziano: Zwołanie całej obrony 
krajowej opiera się na ustawie wojskowej, 
która nakazuje gromadzić co roku wszyst­
kie trzy powołania na ćwiczenia. Przepis 
ten zupełnie pomijano w trzech latach osta­
tnich, ale w interesie organizacyi wojsko­
wej konieczne,m było przeprowadzić go tego 
roku. Pogłoski o wojowniczych zamiarach 
Serbii są złośliwym wymysłem, którego cel 
jedyny, niepokoić ludność serbską i rządowi 
sprawiać kłopoty za granicą1' — Rząd przy­
gotowuje nową ustawę o monopolu tytonio­
wym. Jak  słychać, w akcyi wyborczej po­
łączą się liberalni z postępowcami.

Stronnictwo liberalne zwołuje na 1 
września wiec, celem postawienia kandyda­
tów do najbliższej skupczyny. W tym sa­
mym dniu odbędzie się w Niszu ogólne ze­
branie duchowieństwa krajowego dla zało­
żenia ogólnego stowarzyszenia duchownych.

Uzbrojenia Niemiec i Francyi
Ogólną zwrócił na siebie uwagę arty ­

kuł Koln. Ztg., w którym wykazano rezul­
taty nowej francuskiej ustawy wojskowej i 
wypowiedziano przekonanie, iż dzięki jej, 
Francya uzyskała pod względem militarnym 
przewagę nad Niemcami. Dziennik nadreń- 
ski dziwi się, że prasa niemiecka, dotąd tak 
małą zwracała uwagę na nową ustawę, któ­
rej celem nie jes t bynajmniej naśladowanie 
ustawy niemieckiej, lecz przewyższenie jej.

„Już dotychczas — pisze Koln. Ztg .— 
Francya, pomimo, że liczba jej ludności o 
dziewięć milionów mniejszą jes t od ludno­
ści Niemiec, oddawała od roku 1887 tę sa­
mą nieomal co Niemcy liczbę rekrutów. Jej 
armia stała przewyższała naszą o 22.000 
ludzi, licząc 489.900 ludzi, gdy tymczasem 
nasza wynosi tylko 468.406 ludzi. Na przy­
szłość Francya powoływać będzie pod broń 
rocznie o 60.000 ludzi więcej, a zatem więcej 
żołnierzy wyćwiczy i więcej do rezerwy prze­
niesie. Lubo część rekrutów służyć ma ty l­
ko jeden rok, w przecięciu przecież wszyscy 
służyć będą 241, miesięcy ; czas służby za­
tem nie o wiele będzie krótszym od czasu

ręku patrząc nań ciągle, naraz jakby po­
stanowienie jej w jednej chwili powziętem 
zostało, wsunęła go napowrót do koperty 
nie wypuszczając z dłoni i opuściła pokój 
męża.

Leon tymczasem przechadzał się po 
ścieżkach ogrodu. Jak prędko zrywały się 
jego napady gwałtowności, tak prędko opa­
dały napow ró t; w tej chwili, żałował już 
poniekąd, że się dzisiaj tak uniósł. Był zde­
nerwowany rozlicznemi wrażeniami odczu- 
temi w ciągu dnia, zmęczony jakby po walce. 
I na cóż to wszystko ? czyż nie był tak sza­
lonym jak ten topielec, który się chwyta 
płynącej po wodzie łodygi i ufa jeszcze, że 
ona wyratować go może ?

Utonąć musiał, więc chciał przynaj­
mniej tonąć spokojnie. Postanowił nie po­
syłać listu do Dory, dać jej żyć spokojnie.... 
jak  prosiła o to.... postanowił nawet opu­
ścić Niceę i przy sposobności powiedzieć 
lepsze słowo Ewie.

Ona go kochała? Tego pojąć nie umiał 
bo uczucia tego nie pojmował właściwie 
nigdy.

Nad ranem wrócił do siebie i nie pa­
trząc na nic, wszystkie papiery i listy po­
rozrzucane po stole wrzucił do szuflady, 
którą zamknął. Odetchnął swobodniej! Wszak 
ten list był prawie zniszczonym ! Chcąc 
u c iec , nie wiedział dobrze przed kim i 
przed czem, zapewne przed wszystkimi i 
przed wszystkiem, wyszedł nad morze, 
wsiadł do gondoli i kazał się wieść do Mo­
naco.

(Ciąg dalszy nastąpi).

służby u nas, wynoszącego 28 miesięcy. 
Francya zatem w niedalekiej przyszłości roz­
porządzać będzie znacznie większemi od N ie­
miec masami wyćwiczonych żołnierzy. No­
wa ustawa urzeczywistnia ideał powszechne­
go uzbrojenia, przygotowanego dla wojny 
ludow ej, mającej być do ostateczności do­
prowadzoną. Najważniejszem jednak jest to, 
że dla owych milionów żołnierzy w czasie 
pokoju przygotowano wszystko w sposób 
przez nas niedoścignięty. Ujęto ich w ramy 
batalionów, pułków, dyw izyj, korpusów i 
armii, zaopatrzono w dowódców i sztaby."

Popierając następnie swoje twierdze 
nia cyframi, wykazuje Koln. Zeitung , że 
Francya liczy obecnie w armii czynnej 559 
batalionów piechoty i strzelców, Niemcy 
zaś tylko 513. Oprócz tego, posiada F ran ­
cya już w czasie pokoju kadry dla 114 
czwartych batalionów. Artylerya niemiecka 
na stopie pokoju składa się z 366 bateryj, 
franeuzka z 480. Pułki artyleryi francuzkiej 
posiadają nadto znacznie większą liczbę o 
ficerów sztabowych. Kawalerya franeuzka 
jedynie słabszą jest od niemieckiej, gdyż na 
465 szwadronów niemieckich, przypada 427 
szwadronów francuzkich, ale we Francyi 
postanowionem jest utworzenie 8 nowych 
pułków kawaleryi, co przywróci równowagę w 
kawaleryi obudwóch stron. Jednakże Francya 
już w czasie pokoju posiada 6 osobnych dy­
wizyj kawaleryi, złożonych z 36 pułków, 
które to dywizye każdej chwili ruszyć mc- 
gą na granicę. Niemcy posiadają tylko 3 
osobne dywizye jazdy. Autor artykułu wy­
chwala w końcu ogólną organizacyę fran- 
cuzką, odznaczającą się wzorową jednolito­
ścią i daje do zrozumienia, ii nadszedł mo­
że czas, w którym Niemcy pomyśleć po- 
winy o gruntownej reorganizacyi swych sił 
zbrojnych.

Dość ogólnie objawia się zdanie, iż 
artykuł powyższy ma na celu przygotowa­
nie opinii publicznej na nowe żądania kre­
dytów wojskowych ze strony rządu n ie­
mieckiego.

Ruch wyborczy we Francyi.
Parti N ational konstatu je, że trzy 

frakeye , mianowicie B oulangera, prawicy i 
radykałów gromadzą się pod sztandarem 
rewizyi konstytucyi, i na zgromadzeniach 
przedwyborczych chcą stawać do wałki 
w imię tego hasła.

„U reakeyonistów, pisze dalej Parti 
National, łatwo zrozumieć tę pobudkę : oto 
nieprzyjaciele republiki nie zdołają nic zro­
bić, dopóki konstytucja pozostanie niety­
kalną. Konserwatyści postępują logicznie, 
chcą oni odbudowania monarchii, choćby 
za cenę przemijającej dyktatury. Jeżeli 
przytem natrafią na przeszkody, to chcą je 
stłumić albo ominąć. Rewizya! jest hasłem 
ich w a lk i, i poczytujemy je  jako całkiem 
naturalne. Dla republikanów nie byłoby nic 
łatwiejszego, jak plan ten udaremnić, gdy­
by się jednomyślnie zgromadzili około uci­
śnionej konstytucyi; ale w takim razie 
musieliby wszyscy w istocie być przeni- 
knieni jednomyślnością, począwszy od pana 
Carnot a skończywszy na ostatnim repre­
zentancie gminy najmniejszej. Zamiast te­
go mamy w stronnictwie republikańskiem 
grupę, która naraża konstytucyę na niebez­
pieczeństwo i przechodzi z rynsztunkiem 
i wszelką bronią do nieprzyjaciela. Słyszy­
my wprawdzie tłómaczenie, że ideał ich 
konstytucyi nieodpowiada dzisiejszej , i że 
skoro tę obalą, gotowi z obrońcami kon­
stytucyi wejść w rokowania, ażeby zape­
wnić trwałość republice szczerej. Jest to 
wszakże tak niedorzeczne, że możnaby to 
zbyć ruszeniem ramion , gdyby zachowanie 
się tych chimerycznych republikanów nie 
było zarazem tak niebezpieczne.

Otwierać przeciwnikowi bramy tw ier­
dzy, wydawać mu przed bitwą broń, wal­
czyć u jego boku z własnemi siłami, ucho­
dziło zawsze za wiarołomstwo i zdradę. 
Najniebezpieczniejszem jest przytem, że 
zdrada ta ani tym, którzy się jej dopuszczają, 
ani samej sprawie, której rzekomo mają 
zamiar służyć, nie może wyjść na korzyść.

Inne dzienniki uderzają głównie na 
p. Goblet, jako na jedynego obecnie sprawcę 
rozdwojenia w obozie republikańskim. Po­
cieszają się jedynie tern, że i w obozie kon 
serwatywnym i bonapartystowsko boulange- 
rowskim objawia się rozdwojenie. Przeciwko 
pierwszej liście kandydatów, ogłoszonej 
przez pierwszy komitet boulangerowski, o- 
dezwało się tyle protestów, że Boulanger 
uznał za stosowne cofnąć pierwotną listę 
kandydatów poselskich, a przedłożyć inną. 
Równocześnie wybuchły swary pomiędzy 
bonapartystami a zwolennikami Orleanów. 
Dwaj kandydaci bonapartystów z rady 
gminnej Paryża pp. Binder i Martin, nie 
chcą ustąpić miejsca dla kandydatury p. 
Edwarda Herve, który jes t kandydatem ko­
mitetu konserwatywnego w ósmym okręgu 
wyborczym miasta Paryża P. Herve, znany

zwolennik hrabiego Paryża, nie chce także 
ustąpić, ogłosił więc uchwałę komitetu kon­
serwatywnego i zaprasza wyborców monar- 
chicznych i boulanżystowskich, ażeby dla 
niego skupili swoje głosy w dniu w y­
borów.

K R O I I K A
Lwów 28 sierpnia.

— Najj. Pan raczył nąjmiłościwie) udzie­
lić z prywatnej Swej szkatuły gminie Przyłbice, 
w powiecie jaworowskim, na ’ dokończenie bu­
dowy szkoły, zapomogi w kwocie 100 zł.

— P. Minister wyznań i oświaty
zatwierdził uchwałę grona profesorów wydzia­
łu lekarskiego w Uniwersytecie Jagiellońskim, 
dopuszczającą dr. Gustawa Piotrowskiego na 
docenta prywatnego fizjologii.

— Załoga naszego miasta wyruszy­
ła dziś przed świtem na ćwiczenia w stronę 
Stanisławowa.

— Posiedzenie Rady miejskiej od­
będzie się jutro, we czwartek, o godzinie 6 wie­
czorem w sali ratuszowej. Na porządku dzien­
nym szereg rekursów w sprawach budowlanych. 
Wnioski dotyczące obsadzenia opróżnionej po­
sady referenta statystycznego. Sprawa urzą­
dzenia toru wyścigowego na Stryjskiem. Spra­
wa zniesienia rowu otwartego w ulicy Sapiehy. 
Sprawa przyjęcia zarządu fundacyą Hillela Lechne- 
ra dla świątyni izraelickiej we Lwowie. Dr. Anto­
ni Dziędzielewicz i Szymon Hescheles o pozwo­
lenie na otwarcie nowej drogi przez grunta 
realności N. 1. 2752/< i 2T73/i . Franciszek Ko- 
bielski i M. Walichiewicz, o pozwolenie na u- 
rządzenie markizy od strony placu Halickiego 
przed realnością N. 1. 10791* i sprawa wy­
dzierżawienia stanowisk dla bojków na placu 
Halickim.

Z kolei Kar»la L u d w ik a . Zarząd 
tej kolei donosi nam: W skutek zmiany zaszłej 
w ustawieniu kompanii honorowej na dworcu 
kolejowym podczas przejazdu szacha porskiego, 
ustanawia się wejście na dworzec dla publicz­
ności, opatrzonej w osobne do tego karty wstę­
pu, nie przez halę rewizyjną, jak to wczoraj 
doniesiono, tylko przez drzwi, umieszczone od 
zachodniej strony dworca, obok kancelaryi sta­
cyjnej.

— O. k. d y r e k e y a  p o lic y i donosi 
nam : „Podczas przyjazdu Jego ces. Mości Szacha 
perskiego przez Lwów, będzie dnia 29 b. m. 
od godziny 2 minut 30 do godziny 4 po po­
łudniu wstęp na peron głównego dworca kolei 
Karola Ludwika osobom, które nie biorą udziału 
urzędowego w przyjęciu, w ograniczonej liczbie 
300, tylko za okazaniem karty wstępu dozwo­
lony. Wchód przez boczne drzwi od strony za­
chodniej głównego budynku. Po karty wstępu 
zgłosić się można do JWgo wiceprezydenta miasta 
dr. Zdzisława Marchwickiego".

— Wpisy uczenie na rok szkolny 
1889/90 odbędą się w VI klasowej szkole żeń­
skiej im. Piramowicza umieszczonej w gmachu 
teatralnym na 1-em piętrze od ulicy Skarbkow- 
skiej (wchód pierwsza brama odj ulicy Tea­
tralnej) dnia 29, 30 i 31 sierpnia b. r. Ró­
wnocześnie z wpisami uczenie do VI klas, odbę­
dą się także zapisy na I, II i III kurs nauki 
dopełniającej.

— Zjazd prawników i ekonomi­
stów polskich. Dla uczestników Zjazdu, ma­
jącego się odbyć we Lwowie w dniach 12, 13 
i 14 września b. r. przyznał zarząd drogi że­
laznej Cesarza Ferdynanda ułatwienie takie, iż 
czas ważności następujących biletów powrotnych 
(Tour-und Retourbillets) II i III klasy, wa­
żnych zwyczajnie tylko na 3 lub 5 dni, prze­
dłużył na czas od 8 do 20 września b. r., mia­
nowicie ze stacyi: Berno morawskie, Bielsko, 
Chełmek, Chrzanów, Dziedzic, Floridsdorf, Gra­
nica, Jawiszowice, Krzeszowice, Libiąż, Mysło­
wice, Morawska Ostrawa, Bogumin (Oderberg), 
Ołomuniec, Oświęcim, Piotrowice (Petrowitz), 
Przerów (Prerau), Stauding, Szczakowa, Opa­
wa, Trzebinia, Rudawa, Zabierzów i Wiedeń 
do Krakowa i napowrót. Uczestnicy Zjazdu 
chcący korzystać z tego ułatwienia, powinni się 
wykazać kartami legitymacyjnemi, wydanemi 
przez zarząd kolei Ces. Ferdynanda które o- 
trzymać można w sekretaryacie Zjazdu.

C. k. dyrekcja gal. kolei rządowych do­
zwoliła ułatwienia takiego, iż członkowie Zja­
zdu otrzymać mogą zniżenie cen jazdy w ten 
sposób, że będą mogli jechać w III klasie za 
opłatą pół biletu II kl., zaś w II klasie za o- 
yłatą biletu III kl. Potrzebne dla uzyskania 
tego opustu legitymacye przesyła na żądanie 
sekrataryat Zjazdu.

Inne koleje dotąd nie załatwiły podań o 
zniżenie cen

— Na wystawę zjednoczonego To­
warzystwa Przyj. Sztuk Pięknych we Lwo­
wie nadeszły następujące dzieła: 1. Rauchinge- 
ra „Madonna z dzieciątkiem". 2. A. Grottgera 
„Maryasz" akwarella. 3 Sozańskiego „Pensie- 
ros" akwarella. 4. Tegoż malarza „Wieczorna



zupa“. 5. „Przed pojedynkiem11. 6. „Marja Ma­
gdalena" z Perugina.

— Krajowe biuro statystyczne,
pozostające pod kierunkiem prof. dra Tadeusza 
Piłata, jak donosi Czas, zajmowało się w ciągu 
b. r. opracowaniem trzech tematów, które nie­
bawem ogłoszone zostaną drukiem, a mianowi­
c ie : „Obszar zabudowania i ludność większych 
miast Galicyi, dla których wydaną została nowa 
ustawa gminna". „Skład ciał wyborczych w 
większych gminach miejskich na podstawie 
aktów wyborczych” i „skład rad miejskich w 
większych miastach”. Nadto zajmowało się biuro 
statystyczne uzupełnieniem i ostatecznem zesta­
wieniem materyałów do statystyki własności ta­
bularnej w Galicy i. Praca ta nader obszerna i 
żmudna jest już na ukończeniu i ż początkiem 
roku 1890 wyjdzie z druku. Materyały zebrane 
dla statystyki własności tabularnej posłużą 
prócz tego do dalszych dwóch prac, które są 
w toku. Jedna z nich ma za zadanie zestawić 
i omówić zmiany własności tabularnej w ciągu 
ostatnich lat pięciu od 1884 do 1889 ; druga 
zaś zmiany, jakim uległa własność tabularna 
pod względem skupienia i osób właścicieli w 
ciągu ostatnich lat 70. Również na podstawie 
powyższych materyałów, wydany być ma przez 
prof. dra Piłata nowy i wyczerpujący skorowidz 
oiał tabularnych. Obok powyższych prac, pod­
jęło biuro statystyczne opracowanie statystyki 
wyborów sejmowych w r. 1889, oraz statysty­
cznego poglądu na skutki nowej ustawy o ob­
szarach dworskich, zarządzającej wcielenie dro­
bniejszych Dosiadłości tabularnych do związku 
gminnego.

Biuro statystyki przemysłu i handlu kra­
jowego, pozostające pod kierunkiem dra Rutow- 
skiego, ukończyło zestawienie statystyki prze­
mysłu domowego, a mianowicie przemysłu skó­
rzanego i drzewnego. Nadto wyjdzie niebawem 
z druku praca z dziedziny statystyki rolniczej, 
p. t.: „Zasiewy i zbiory na większej i mniej­
szej posiadłości ziemskiej". Biuro przygotowuje 
większą pracę: Tom II rocznika statystyki Gra­
licyi za r. 1887 i 1888. Obejmować będzie 
ten rocznik wiadomości i dane statystyczne o 
stosunkach całego kraju, o ile możności pod 
każdym względem.

— Hr. Józef Tyszkiewicz z Gródka, 
znany amator numizmatyki, omal nie padł ofia­
rą oszustwa na t. zw. „rublach Konstantego", 
których podobno wszystkiego trzy wybito w cza­
sie bezkrólewia, pomiędzy dniem śmierci cara 
ileksandra I a wstąpieniem na tron Mikołaja. 

Przed kilku tygodniami hr. Tyszkiewicz otrzy­
mał od handlarza list, z propozycyą nabycia 
„rubla Konstantego", z nadmienieniem, iż za 
takowy dają już handlarzowi około 1000 rubli. 
Zażądawszy odcisku monety, hr. T. otrzymał 
drugi list, w którym przysłano mu odbitkę 
z rubla a przy tem jeszcze odciski z dwuzło­
tówki i pięciozłotówki z popiersiem Aleksandra 
I  i napisem w otoku „Konstanty", wrzekomo 
pochodzące z mennicy warszawskiej i będące 
unikatami. Tyle naraz unikatów dało do my­
ślenia, gdy jednak monety podobały się hr. T. 
zaproponował handlarzowi za 3 sztuki 300 ru­
bli. W odpowiedzi otrzymał hr. Tyszkiwicz de­
peszę z domesieniem, źe właściciel monet zga­
dza się na cenę, ale doda jeszcze dziesięciozło­
tówkę „Konstantego" za cenę 100 rubli, to jest 
400 rubli żąda za cztery sztuki z warunkiem, 
że pieniądze będą mu zaraz posłane, poczem 
dopiero oryginały monet hr. T. odeszle. Na 
szczęście hr. Tyszkiewicz zażądał pierwej odbi­
tki z owej „dziesięciozłotówki", a otrzymawszy 
ją spostrzegł błąd w napisie: 10 ZŁOTYCH 
POLSKYCH, oraz wielce niedbałe wykonanie 
monety, co potwierdziło domysły hr. T., że mo­
nety, muszą być falsyfikatami Skutkiem tego 
hr. T. odpisał, że pieniędzy nie wypłaci przed 
zobaczeniem oryginałów, które podejrzywa o fal­
syfikaty. Na to otrzymał hr. T. kilka depesz 
od handlarza, zaręczających za autentyczność 
„monet Konstantego" — nie osiągnęło to je­
dnak zamierzonego celu, hr. T. bowiem pie­
niędzy nie wysłał i teraz najzupełniej przeko­
nany jest, że oferta owego handlarza była oszu­
kańczą.

— O. p. Plucińskim, artyście drama­
tycznym teatru paryskiego „Odeon", pisze tam­
tejszy Figaro : „Dzielimy się z czytelnikami 
wiadomością bardzo ciekawą i jeszcze raz stwier­
dzającą, że nasi autorowie i artyści są za gra­
nicą poważani. Lwów i Kraków, dwa pierwszo­
rzędne miasta w Galicyi, należące do Monarchii 
Austro-Węgierskiej, od dawnego już czasu zasi­
lają się naszym repertuarem dramatycznym, gra­
nym z powodzeniem.

Artysta, któryby na sposób francuski od­
tworzył kilka ról, by ł dla tych m iast bardzo 
pożądany, lecz zrealizowanie podobnego proje­
ktu, z powodu trudności języka, nie było łatwem  
do przeprowadzenia. Szczęśliwy zbieg okoliczno­
ści pozwolił wreszcie na spełnienie tych życzeń. 
To ciężkie zadanie postanowił wykonać p. Du- 
tertre, były pensyonaryusz „Odeonu1, który przed 
niedawnym czasem odbył wraz z panią Agar 
podróż artystystyczną, a ostatecznie stworzył 
znakomitą kreacyę księcia E rnesta - Augusta, 
w dramacie Juliusza Amigues: Hrabina Fre- 
degonda.

Nikt lepiej od niego nie może się z tego 
wywiązać. P. Dutertre nazywa się prawdziwie 
Pluciński, jest rodowitym Polajtiem i od dzie­
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siątego roku bwego życia przebywa we Fran- 
cyi. Naturalnie, iż ze swego języka wiele za­
pomniał, lecz wytrwałość i praca pokryły ten 
brak i dziś artysta śmiało się może przedsta­
wić polskiej pudliczności.

P. Dutertre odegra, zacząwszy od wrze­
śnia, następujące role: Tartuffa w Świętoszku, 
tłómaczonym przez Bogusławskiego, Ludwika IY 
w sztuce Delavigne’a, tłómaczonej przez Kry­
styna Ostrowskiega, Bellaca w „Swiecie nudów" 
i hrabiego Montaiglin w „Panu Alfonsie". Prze­
kład tych utworów ma być wyborny i nic nie 
stracił na sile i finezyi oryginału".

=  Podejrzana własność. Zakwestyo- 
nowano tu wczoraj u Adolfa P. srebrny, pozła­
cany owalny i otwierający się medalion z u- 
szkiem, do noszenia na szyi, ozdobiony fioleto- 
wemi kamykami i perełkami. Posiadacz uspra­
wiedliwia się, że służąo u pana S. w Iwaniu, 
zeszłej zimy, otrzymał takowy do sprzedania.

— Zapiski policyjne. Z g u b i o n o  
dwa kupony rossyjskie, serya 08084 nr. 41 i 
serya 07640 nr. 16, każdy po 2 ruble 50 ko­
piejek i dwa kupony od listów galieyj. banku 
hipotecznego, jeden do 1. 3592 na 12 zł. 50 ct, 
a drugi do 1. 0105 na 2 zł. 50 ct. — Z n a ­
l e z i o n o  przekaz pocztowy na 2 zł., adreso­
wany do 0. Lipskera. Suczka rasy amerykań­
skiej, z obróżką i z trzema dzwonkami, zbłą­
kana, może być w policyi odebraną.

—  S ta ty s ty k a  p o lic y jn a . W miesiącu 
lipcu 1889 r. aresztowała tutejsza c. k. dy- 
rekcya policyi 1026 osób, a mianowicie: podej­
rzaną o morderstwo 1, za kradzież 126, za o- 
szustwo 7, za sprzeniewierzenie 3, za podpale­
nie 1, za gwałt publiczny 1, za uszkodzenie 
cielesne 14, za gry hazardowe 1, za obrazę 
straży 18, za dręczenie zwierząt 6, za nieo­
strożną jazdę 5, za zakazany powrót do Lwowa 
28, za uchylanie się z pod dozoru policyjnego 
12, za opilstwo 60, za żebranie 29, za włó­
częgostwo 185, za burdy i bitki 146, za prze­
kroczenie regulaminu dla dorożkarzy 51, za prze­
kroczenie regulaminu służbowego 14, za prze­
kroczenie przepisów dla prostytutek 30. Przy­
stawiono z sądów do policyi po odbytej karze 
196, z magistratu tutejszego po sprawdzeniu 
przynależności 12, ze szpitala po wyleczeniu 
22, przytrzymano obcokrajowców dla braku u- 
trzymania i wykazów legitymacyjnych 2, dla 
braku przytułku i utrzymania 56. Z powyższych 
aresztowanych odstawiono do c. k. sądu krajowe­
go kr.rnego 63, do c k. sądu powiatowego kar­
nego 277, do tutejszego magistratu dla zbadania 
przynależności i ulokowania 68, do wyszupasowa- 
nia 142, do szpitala głównego na słabości za­
kaźne 20, a na słabości skórne 6; policyjnie 
ukarano 450. Za przekroczenia ustawy o ochro­
nie zwierząt i rozporządzenia o porządku jazdy, 
ukarano z wolnej stopy w 14 faktach grzywną 
w ogólnej kwocie 14 zł. 40 ct. Z wolnej stopy 
odstawiono do głównego szpitala 14 prostytu 
tek na słabości zakaźne.

— Z obserwatoryum c. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie,dnia 28 sierpnia 1889 r. 
Barometr opada.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe, mieliśmy wiatr północno-zachodni, 
niebo zachmurzone a powietrze nader wilgotne 
i mgliste.

Średnia temperatura doby była -f-15'2 ’0, 
najwyższa + 1 9  2°C, najniższa +11-4''C  nad 
ranem.

W nocy i dziś rano padał deszcz przerwa­
mi, którego łączny opad wynosi 20’5 mm.

Zniżka barometry cz aa 750 do 755 mm. 
znajdowała się w Irlandyi; zwyżka 770 do 
765 mm. w zachodniej Francyi; zniżka drugorzę­
dna utworzyła się w Rumelii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 761 mm.

Prognoza na dobę następną od 12 godzi­
ny dnia 27 derpnia b. r.: Wiatr zachodnio- 
północny, średnia temperatura doby około —j-14c'C, 
niebo przeważnie zachmurzone a powietrze aa— 
der wilgotne; deszcz przerwami, mgła.

— Do Rady powiatowej horodeń 
skiej, przy wyborze uzupełniającym z grupy 
większych posiadłości, wybrani zostali pp. Jan 
Wielowiejski, przełożony obszaru dworskiego 
w Olejowej Korolówce, i Kajetan Passakas, w ła­
ściciel dóbr z Kolanek.

— Z Akademii Umiejętności. Z wy­
cieczek, zarządzonych w tym roku w celu ba­
dań antropologiczno'- archeologicznych i etnolo­
gicznych, pr. Kopernicki donosi przewodniczą­
cemu w komisyi antrop. prez. Majerowi, że w 
Lipiey zastał już tylko szczątki wspaniałego 
cmentarzyska, że jednak mimo to, dla zbadania 
przynajmniej brzegów, rozkopał przeszło 200 
metrów kwadratowych. Były tam same resztki, 
takie jednak, że opłaciły trud i koszt przez 
Akademię poniesiony. Stwierdził się tam fakt 
ciekawy, że w okresie żelaza jednocześnie grze­
bano i palono ciała zmarłych. Między popielni­
cami kształtów całkiem odmiennych od nadwi 
ślańskich, przybałtyekieh i zachodnio - słowiań­
skich, znalazły się jeszcze inne ciekawe okazy, 
a w jednej z nich piękna fibula żelazna, na 
wzór bronzowyeh rzymskich z czasów Trąjana. 
Dalsze badania zatrzymują jeszcze prof. Koper- 
nickiego w tej okolicy.

Dodatkowo zawiadamia on jeszcze, że we 
wsi Sarnki, 1 i pół mili od Bursztyna, mają

lierpnia 1889.

być w skale wapiennej jaskinie podobne do Oj­
cowskich, że więc warto byłoby zawiadomić o 
tem p. Ossowskiego, robiącego w tym kierunku 
poszukiwania z ramienia Akademii. Nastąpi to, 
skoro tylko dojdzie wiadomość o miejscu, w któ- 
rem znajduje się obecnie.

— Zjazd literatów niemieckich
odbędzie się w ani. cb 21, 22 i 23 września 
w Frankfurcie nad Menem. Przewodniczącym 
obrad będzie zapewne Robert Schweicbel. Głó­
wnym punktem programu jest obmyślenie środ­
ków obfitszego, aniżeli dotychczasowe, zasilenia 
kasy emerytalnej dla literatów i dziennikarzy 
niemieckich.

— Odwieczny proces. Profesor Bia­
łecki, jako przedstawiciel Towarzystwa osad rol­
nych w Królestwie, i p. Karol Meyzner, wła­
ściciel dóbr Podlodów, w gubernii lubelskiej 
położonych, załatwili w tych dniach polubownie 
niezwykłą sprawę. Rozcięli spór, który rozpo­
czął się jeszcze w r. 1490. Był to spór gra­
niczny, o 40 morgów nieużytków, leżących mię­
dzy Podlodowem a Orłowem, przez ś. p.  Ki- 
ekiego Towarzystwu osad rolnych ofiarowanym. 
Przed 400 laty proces ten rozpoczął się mię­
dzy Jakóbem a Radgostem Sobieskimi.

— W kołach lekarskich wielkie bu­
dzi zajęcie nowy wynalazek młodego doktora z 
Bolonii. Dr. S. Salaghi zawiadomił fakultet me­
dyczny w Rzymie, • iż wynalazł aparat, zba­
wiennie oddziaływający na choroby serca. Apa­
rat ten, przez mechaniczne swoje działanie krą­
żenie krwi może wzmocnić lub osłabić. Dr. Sa­
laghi utrzymuje, ii aparat ten daje się zastoso­
wać nietylko w chorobie muskułu serca, lecz i 
przy wadliwości klapek sercowych. Fakultet me­
dyczny w Bolonii, przez specyalną komisyę, zło­
żoną z największych powag, odbywał próby 
z owym aparatem i rezultaty badań wypadły 
znakomicie.

— O strasznym wypadku donosi 
depesza z Gandawy. Dnia 25 bm. w szpitalu 
sąsiedniej miejscoweści Lovendeghem, jeden z 
chorych dotknięty został w nocy wodowstrętem. 
W przystępie szału, brzytwą zadał on śmierć 
trzem osobom, a przeszło 20 osób ciężko 
zranił.

-Henryk GefFcken,wydawca pamię­
tnika cesarza Fryderyka III. napisał dramat 
p. n. „Rudolf von Schwaben", który ukaże się 
nasamprzód na scenie teatru niemieckiego w 
New-Yorku.

— Nowa wieża a la Eiffel. Sir
Edward Watkin, jeden z królów kolejowych w 
Anglii, założył towarzystwo z kapitałem 200.000 
funtów, celem zbudowania wieży „ń la Eiffel" 
w okolicach Londynu. Wieża ma służyć dla 
celów naukowych i ku zabawie ludzi, żądnych 
wrażeń.

— Przewodnika gimnastycznego
„Sokół" (organ Towarzystw gimnastycznych) o- 
puścił prasę nr. 8 z sierpnia b. r. Treść: 
Sport a gimnastyka. — ćwiczenia na poręczach 
(c. d.) — ćwiczenia na kółkach w miejscu — 
Sprawy towarzystw gimnastycznych polskich. — 
Kronika.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego Towarzystwa, przyjaciół sztuk pięknych, 
przy ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwar­
tą jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 ct. Dla członków 
wstęp wolny.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Międzynarodowy targ zboża i nasion

■ w  “̂ '■ i e c a . i i i Y L .

W iedeń, 26 sierpnia.

Dzisiaj przedpołudniem został otwarty 
w rotundzie w sposób uroczysty XVII z 
rzędu międzynarodowy targ zboża i nasion. 
Na akt ten przybyli między innym i: szef 
sekcyi w M inisterstwie handlu Hard-HarteD- 
thurn, radca sekcyi w Ministerstwie rolni­
ctwa Schulz, radca dworu w Ministerstwie 
skarbu Falkbeer, radca dworu Pfliigl, wice­
burmistrz dr. Prix. jako przedstawiciel 
gm iny wiedeńskiej, prezydent izby handlo­
wej Isbary, wreszcie delegat władz wojsko­
wych. Najpierw przemówił imieniem Rządu 
szef sekcyi Hard, witając serdecznie ze­
branych i wyrażając nadzieję, iż jak da­
wniej, tak i teraz zetknięcia się na targu 
międzynarodowym przyczynią się do w yja­
śnienia położenia handlowego, niemniej 
rozwoju tak ważnej gałęzi produkcyi, jak 
zboże i nasiona. Mówca nie wątpi też iż 
byt targów międzynarodowych w W iedniu 
będzie na przyszłość zabezpieczonym.

Po przemówieniu w ice-burm istrza dr. 
P nxa , który powitał zebranyeh w imieniu 
gminy miasta W iednia i po obszernym wy­
wodzie prezydenta międzynarodowej komi­

syi dla targu zbożowego p. Naschauera, 
który złożył gorące podziękowanie Rządowi, 
a przedewszystkiem p. Ministrowi handlu 
margrabiemu Baąuehemowi, niemniej wię­
kszości wiedeńskiej gm iny miejskiej za o- 
kazanie tak żywego zainteresowania dla 
instytucyi targu zboża i nasion, odczytano 
sprawozdanie o zbiorach w A u s t r  o-W  ę- 
g r z e e h .

Tegoroczne zbiory zboża w obu poło­
wach państwa — powiedziano w sprawo­
zdaniu — należą do najniepomyślniejszych 
w ubiegłem dziesięcioleciu, albowiem ani 
jeden komitat w Węgrzech, ani jeden kraj 
koronny w Austryi, z wyjątkiem krajów 
podalpejskicb, które przy zbiorach zboża 
zaledwie wchodzą w rachubę, nie wykazuje 
w głównych czterech gatunkach, mianowicie 
w pszenicy, życie, jęczmieniu i owsie, re ­
zultatu po nad pełne średnie żniwa, niewiele 
zaś z tych komitatów i krajów dosięga żni­
wa średniego, a większa część ma do za­
pisania ubytek wielkiego niekiedy zna­
czenia.

W edle szczegółowych urzędowych wy­
kazów użyto pod p s z e n i c ę  w W ę ­
g r z e c h  i S i e d m i o g r o d z i e  w roku 
1887/88 przestrzeń 2,720.615 hektarów, 
W K r o a c y i ,  S ł  a w o n i  i i P o g r a n i  c zu 
w o j s k o w e m  zasiano ją  na 121.800 he­
ktarów, użyto przeto w r. 1887/8 w krajach 
korony św. Szczepana pod pszenicę ogółem 
2,842.415 hektarów.

W bieżącym zaś roku, wedle urzędo­
wego sprawozdania, zasiano w całych Wę­
grzech i Siedmiogrodzie pszenicę na 5-l  
milionach morgów (morg po 1600 sążni 
kwadratowych), tedy w porównaniu z ro­
kiem poprzednim użyto pod zasiew pszeni­
cy o 215.000 hektarów więcej. Ogółem prze­
to w Węgrzech, Siedmiogrodzie, Kroacyi, 
Sławonii i Pograniczu wojskowem zajęto pod 
pszenicę przestrzeń około 8 milionów he­
ktarów. Przy tem należy i to wziąć na u- 
wagę, iż w roku zeszłym znaczna przestrzeń 
roli pszennej została zalaną, czego w roku 
bieżącym wcale nie było.

Areał 2,842.415 hektarów, nie tylko 
nie wydał zbioru po nad średnią miarę, ani 
nie wykazał nawet żniwa średniego, lecz co 
gorzej każdy komitat wykazuje w porówna­
niu z rokiem zeszłym ubytek.

Cała różnica w tem tylko polega, iż 
ubytek w okolicy Cisy, Banacie, w Bacska 
w znacznej części Siedmiogrodu i innych 
miejscowościach je s t bardzo znaczny, zaś w 
południowych Węgrzech, w Sławonyi, Kro­
acyi po prawym brzegu Dunaju dalej w czę­
ści Siedmiogrodu położonej między Her- 
manstadtem, Fogdras i Kronstadtem, wresz­
cie w więcej górzystych okolicach kraju 
jes t nieco mniejszy, a niekiedy bardzo mały. 
Plon z hektaru wynosi od 6 do 14 cetn. 
metrycznych (czyli 3 7* do 8 cetn. metr. z 
morga po 1600 sążni kwadr.) a ogólny plon 
ze wszystkich hektarów obliczają na 27%  m i­
lionów cetn. metr. Wziąwszy za podstawę 
obliczenia pełne średnie żniwo cyfra ta o- 
znacza ubytek około 12 milionów hektali- 
trów.

Co się tyczy jakości, to barwa ziarna 
jes t po większej części czerwoną, waga nie­
jednostajna (70 do 82 kilo z hektolitra) 
ziarno często wkląsłe.

W K r a j a c h  r e p r e z e n t o w a n y c h  
w R a d z i e  p a ń s t w a  zasiano w r. 1888 
wedle wykazów c. k. M inististwa rolnictwa 
przestrzeń 1,185.744 hektarów pszenicą. 
W roku bieżącym nie zaszła pod tym wzglę­
dem żadna znaczniejsza zmiana.

Z przestrzeni tej 10 procent (niektóre 
okolice Górnej Austryi, Salcburga, Karyntyi, 
Tyrolu, Vorarlbergu, Gorycyi, Gradyski, tu ­
dzież Czech) wykazuje więcej niż średnie 
żniwo, 10 procent (części Dolnej i Górnei 
Austryi, Salcburga, Karyntyi, Krainy, Ty­
rolu, Gorycyi, Gradyski, I s t ry i , Dalm„cyi, 
Czech, Morawy i Ga l i c y i )  średnie żniwo, 
zaś 80 procent (przedewszystkiem części 
Czech, Morawy, Szląska, G a l i c y i  i Buko­
winy) żniwo mniej niż średnie. Biorąc za 
podstawę obliczenia pełne średnie żniwo, 
wyniesie w Przedlitawii ubytek pszenicy o- 
koło 3 milionów hektolitrów. W pojedynczych 
krajach koronnych zbiór z hektara wynosi 
od 3 do 15 hektolitrów, a ogólny zbiór obli­
czają na 9 milionów centnarów metrycz­
nych.

Co się tyczy jakości, to barwa je s t po 
większej części czerwona, ziarno jednak dro­
bne a waga zarówno jak w W ęgrzech b a r­
dzo rozmaita.

Ż y t o  w W ę g r z e c h  i S i e d m i o ­
g r o d z i e  zasiano wedle urzędowych spra­
wozdań na przestrzeni 1,281.587 hektarów, 
w Kroacyi, Sławonii i Pograniczu wojsko- 
wera na 103.089 hekt. we wszystkich tedy 
krajach korony św. Szczepana na 1,384.626 
hekt. Z tej przestrzeni zaledwie 2 procent 
wykazuje średnie żniwo, a 98 procent mniej 
niż średnie. Ogólny plon wyniesie około 8 
milionów hektolitrów, ubytek obliczają na 
blisko 7 milionów centnarów metrycznych. 
Pod względem jakości żyto w ogóie zado­
wala, chociaż w wielu miejscowościach wa­
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• jąc żadnej już nadwyżki na wywóz. Należy 
jednak uwzględnić, iż pozostałości z zeszło­
rocznego żniwa były tak znaczne, że mo­
gły całkowicie pokryć potrzeby od początku 
kampanii do dnia dzisiejszego, i że w tej 
chwili nie są one jeszcze całkowicie wy­
czerpane. W obec tego zaś, iż na wyżywie­
nie ludności Monarchii potrzeba miesięcznie 
2 7, milionów cent. metr. pszenicy, wolno 
wnioskować, iż przynajmniej 5 milionów 
centnarów metrycznych pszenicy, nieobró- 
conych na miejscowy użytek pozostało w 
obu częściach państwa z przeszłorocznego 
żniwa. Z drugiej jednak strony nie należy 
zapominać, iż ubytek w plonie żyta jest tak 
znaczny, iż gdyby nawet przemysł spirytu­
sowy chciał uciec się do pomocy suroga- 
tów, zbiór tegoroczny żyta nieprzenoszący 
24 milionów cent. metr. nie wystarczy na 
potrzeby obu połów Monarchii, skutkiem cze­
go w miejsce męki żytniej będzie musiała 
następie konsumeya czarnej męki pszennej 
i w ten sposób większa część tej ilości 
pszenicy, jaka jeszcze pozostaje do dyspo- 
zycyi, zostanie z konieczności zużyta w 
kraju.

Dobre żniwo kukurudzy i kartofli zmie­
niłoby niezawodnie w znacznej części po­
wyżej przewidywany stosunek konsumcyi, a 
gdyby ubytek żyta mógł być pokryty kuku- 
rudzą i kartoflami, mogłaby Monarchia roz- 
porzędzać, choćby tylko skromną ilością 
pszenicy i męki pszennej na wywóz.

Co się tyczy żyta i owsa, to wszelka 
możność wywozu zdaje się być wykluczonę, 
natom iast pomimo znacznego pod wzglę­
dem ilościowym ubytku jęczmienia, pozosta­
nie towaru tego zwłaszcza browarniczego 
na wywóz około ! ’/» do 2 milionów cent. 
metr. albowiem ubytek w zbiorach rozcię- 
ga się raczej na jęczmień pastewny i go­
rzelniany niż na browarniany.

Sprawozdanie komisyi międzynarodo­
wego targu zbożowego podaje następnie re ­
zultaty zbiorów w pojedynczych najważniej­
szych konsumcyjnych i produkcyjnych kra­
jach Europy i Ameryki.

*** Targ zbożowy.*) Dnia 28 sierpnia
1888 r.

L w ó w , Pszenica 7’95 do 8*25, żyto 6*80 
do 7’35, owies obroczny — •— do *—, jęczmień 
6’50 do 7’50, rzepak 15*70 do 16’50, groch 
7*— do 1 0 '—, wyka —•— do —*— , bobik 
—•— do — •, hreozka —•— do —*— , kuku- 
rudza — •— do— ■—, chmiel za 56 kilo —•— 
do — •— , koniczyna czerwona —•— do —•— , 
koniczyna biała —•— do — •— , koniczyna
szwedzka — •— do — •— , spirytus za 10.000 
tr. pret. zł. 13*50 do —*—.

Tarnopol, pszenica 7’70 do 8-—, żyto 
6’60 do 7-05, jęczmień browarny 6*50 do 715 , 
owies — •— do • —, groch 6 90 do 9’50, wy­
ka — ■ do — rzepak 15’40 do 16'251nian-
ka — , koniczyna czerwona — do —•—.
koniczyna biała — do — • —, koniczyna
szwedzka — •— do — • —.

P o d w o ło c z y sk a , pszenica 7'45 do 8-—, 
żyto 6*85 do 6 85, jęczmień 6*50 do 7*—, o- 
wies —•— do—-— , groch 6 '90do8 '50, wyka 
— d o —’— , rzepak 15’— do 16’—, lnian- 
ka — do — , koniczyna czerwona — ’ —
do — , koniczyna biała — •— d o --------, ko­
niczyna szwedzka — do — • —.

J a r o s ł a w ,  pszenica 8 '— do 8’50,
żyto 7’— do 7’35, jęczmień 6’70 do 7 25, 
owies •— do—-—, groch— •— do —*—, wy­
ka — •— do —* —, rzepak 15’70 do. 16’70
lnianka — do — , koniczyna czerwona 
— , do —’- ,  koniczyna biała — ’— , do 
—’—, koniczyna szwedzka — do — , ty­
motka — •— do —.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Ch mi e l  od 45’— do 50 — zł. za 56 

kilo, loco Lwów, nominalnie.
Okowita gotowa za 10’000 litrów pro 

loco Lwów — • — do — •— zł.
Usposobienie spokojne. Kupcy wyczekuję 

przebiegu targu zbożowego w Wiedniu.
Ceny więcej nominalne.

*1 Przedruk wzbroniony

ga efektywna wiele pozostawia do życzenia, 
barwa ziarna jest jasno-zielonkowata.

W P r z e d l i t a w i i  użyto pod uprawę 
żyta 2,013.860 hektarów, z tych 8 procent 
wykazuje żniwo lepsze niż średnie, 18 pro­
cent średnie, 74 pret. zaś niżej średniej 
miary. Ogólny wynik obliczają na 16 mi­
lionów cet. metr., ubytek wyniesie około 4 
milionów hektolitrów. Jakość żyta w Przed­
litawii nie wszędzie jes t zadowalającą, ziarno 
po większej części jes t nikłe i wklęsłe, na­
tomiast barwa jasna a towar prawie wszę­
dzie wolny od obcych przymieszek.

Pod uprawę j ę c z m i e n i a  użyto w 
krajach korony św. Szczepana ogółem hekta­
rów 1,068.269. W ynik pod względem ilości 
je s t bardzo niezadowalajęcy. Wszędzie plon 
jes t mniej niż mierny. Przedewszystkiem 
okolice produkujące jęczmień na paszę i po­
trzeby gorzelni, zostały nawiedzone silnym 
nieurodzajem, natomiast okolice produkujące 
przeważnie jęczmień na potrzeby browarów 
m aję wprawdzie także powód do skarg 
na ubytek w wydatności nie w takiej 
jednak mierze jak  tam te. Ogólny ubytek 
jęczm ienia przeznaczonego na paszę dla go­
rzelni i browarów, obliczają na 8 milionów 
hektolitrów.

Co się tyczy jakości, to ziarno je s t w 
ogóle niezbyt pełne, a barwa jego częścią 
biała, a częścią żółtawa. Biały towar jest 
po większej części chudy iklejowaty, towar 
żółtawy więcej okragławy. W aga efektywna 
nie jest bynajmniej wysoka, przedewszyst­
kiem zaś jęczmień pastewny i browarniany 
wykazuje anormalnie niską wagę.

W P r z e d l i t a w i i  użyto pod upra­
wę jęczm ienia 1,131.438 hektarów przestrze­
ni, z tych 13 procent (Dolna i Górna Au- 
strya, Raryntya, Salcburg, Tyrol południo­
wy, Gorycya i Gradyska, Dalmacya, części 
Krainy, Czech, Morawy i G a 1 i e y i) wy­
kazują średnie żniwo, 87 procent mniej niż 
średnie. Z głównych krajów produkujących 
jęczmień browarniany : Czechy i Morawa 
chociaż ogólne ich żniwo jes t mniej niż 
średnie nie zostały w tym stopniu dotknięte 
nieurodzajem jak n. p. wschodnia i zacho­
dnia Galicya zajmując w tych okręgach wy­
bitniejsze miejsce. Ilościowy ubytek jęcz­
mienia wszelkiego rodzaju wynosi w Przed­
litawii 4 miliony hektolitrów. Pod względem 
jakości jęczmień browarniany jes t prawie 
wszędzie zdrowy i czysty, lecz za to chudy 
i posiada m ałą stosunkowo wagę; tam gdzie 
go zwieziono przed deszczami, jes t biały, 
tam  zaś gdzie spóźniono się ze żniwami, 
żółtawy, lecz zdrowy i delikatny. Jęczmień 
pastewny i browarniany jest twardy i chudy, 
a waga jego zwłaszcza tam gdzie dojrze­
wał z trudnością niezwykle niska.

Pod uprawę o w s a  użyto w krajach 
korony św. Szczepana ogółem 1,169.894 
hektarów. Z przestrzeni tej 14 procent wy­
kazuje średnie żniwo, 86 pr. niżej średniej 
miary. Ubytek obliczają na 9 milionów 
hektolitrów. Również jakość pozostawia 
wiele do życzenia, ziarno bowiem jes t po- 
większej części chude, małe i skurczone a 
waga w  niektórych miejscowościach nie 
przenosi 38 i 40 kilogramów pr. hektoliter. 
W wyjątkowych tylko wypadkach dochodzi 
do 48 i 50 kilogramów, przecięciowo zaś 
wynosi 40 — 46 kilogr.

W P r z e d l i t a w i i  zasiano o w i e s  
na przestrzeni 1,873.971 hektarów. Z tej 
przestrzeni 3 pret. (części Górnej Austryi, 
K aryn ty i, Południowego Tyrolu , Gorycyi, 
Gradyski i Czech), wykazują lepsze niż 
średnie żniwa; 9 pret. (części wyżej wyli­
czonych krajów, dalej Salcburga, Styryi, 
Krainy, Tyrolu, Yorarlbergu, Istryi, Dalma- 
cyi, Szląska i Bukowiny); średnie żniwo 
zaś 78 pret. go rsze , niż średnie. Ubytek 
w krajach austryackich obliczają na 5 m i­
lionów hektolitrów. Za to jakość je s t prze­
ważnie zadowalająca , barwa biała % efekty­
wna waga, po większej części od 45 do 52 
kilogramów pr. hektoliter, a sam towar bez 
żadnych obcych przymieszek.

Wedle tego, co wyżej powiedziano, 
obliczają, iż w austro-węgierskiej Monarchii 
zbiór pszenicy będzie mniejszym o 15 m i­
lionów hekto litrów ; żyta o 11 m ilionów ; 
jęczmienia o 12 milionów; owsa o 11 m i­
lionów hektolitrów.

Widoki na k u k u r u d  zę  w Węgrzech 
są częścią średnio dobre, częścią dobre, a 
niekiedy bardzo dobre. W Przedlitawii zaś, 
m ianow icie: w Styryi, Karyntyi i Tyrolu 
dobre; W Dolnej A ustryi, G a l i c y  i i Bu­
kowinie, średnie.

O w o c e  s t r ą c z k o w e  zapowiadają 
w W ęgrzech wynik ś re d n i; w Przedlitawii, 
słabo średni

S tan obecny k a r t o f l i  jes t w obu 
połowach Państwa dość zadowalający, a je­
żeli deszcze nie przeszkodzą dalszemu ich 
rozwojowi, będzie można się spodziewać 
średnich zbiorow.

Wśród takich okoliczności widoki na 
zdolność wywozową Austro-W ęgier są bar­
dzo małe. W pszenicy pokrywa produkeya 
o mniej więcej 37 milionach cent. metr. 
własne potrzeby Monarchii nie pozostąwia-

Liczbowe zestawienie zbiorów w roku 
1889 tak się przedstaw ia:

Liczbę 100 przyjęto jako zbiór średni.
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A u s tr y a ................................... 83 86 79 86
W ę g r y .................................... 73 55 — 53 56
P r u s y ........................................ 83 79 — 80 83
Saksonia .............................. 80 70 — 90 100
Bawarya, Frankonia i Szwabia 105 90 — 100 110

„ Górny i Dolny . . 80 90 — 85 80
Palatynat i Weterau 85 70 — 100 100

B a d e n ia ................................... 80 75 75 80 100
Wirtem- pszenica zimowa 91 96 }70 94 103
bergia „ letnia 93 — — —

M e k le n b u r g .......................... 95 90 -- $75 60
D a n ia ........................................ 100 90 -- 75 60
Norwegia i Szwecya . . . 95 90 -- 62 65
W ło c h y ................................... 80 — -- — 60
S zw ajcarya .............................. 10" 107 105 — 100
Holandya .............................. 105 85 — 90 90
B e l g i a .................................... 93 87 — 90 80
Francya ................................... 100 — — 100 —
Wielka Brytania i Irlandya 97 — — 97 100
Rossya : P o d o le .................... 50 55 — 40 70

Bessarabia . . . . 28 45 — 65 28
„ Królestwo Polskie 67 55 — 55 50
„ Środkowe gubernie 41 54 — 48 ■ 66
„ Chersoń i Jekateryno-
sław pszenica zimowa . . 

„ letnia . 50 66 — 66 —
Kurlandya i Litwa . 85 80 — 87 75

„ E s t o n i a .................... 77 73 — 97 92
Rumunia i Mołdawia . . . 91 80 — 88 55

Mała Wołoszczyzna 70 50 — 60 70
Wielka Wołoszczyzna 78 — — 73 70

Serbia .................................... 70 65 — 80 50
E g i p t .................... '_  • • • 70 60

I n d y e  miały roku zeszłego 7,255.000 
ton pszenicy, obecnie tylko 6,510.000 ton. (Nor­
malne przecięciowe żniwo wynosi 7,197.000 
ton).

Ameryka miała roku zeszłego 416 m i­
lionów buszli pszenicy i 1988 buszli kuku­
rydzy, obecnie zaś 480 milionów buszli psze­
nicy i 2080 buszli bukurydzy.

Po uroczystości otwarcia rozpoczęły 
się transakeye. Co się tyczy rezultatów 
dnia dzisiejszego, to były one minimalne. 
Dzień pierwszy targu upływa zresztą za­
zwyczaj na oryentowaniu się i zawiązywa­
niu, oraz odnawianiu osobistych stosunków. 
Do tego przyłączyło się dzisiaj i to także, 
iż ceny były ciągle wysokie i nieregularne, 
skutkiem czego kupcy zajęli wyczekujące 
stanowisko. Co się tyczy widoków wywozu 
w ogóle, to w kołach kupieckich przeważa 
zdanie, iż o tern będzie można wypowie­
dzieć decydujące słowo dopiero na przyszłą 
wiosnę, wtedy bowiempokaże się, czy zbędzie 
co jeszcze, mianowicie pszenicy na wywóz, po 
pokryciu miejscowych potrzeb. Kwestya 
wywozu nie jest zresztą aktualną, albo­
wiem Francya tym razem nie potrzebuje 
dowozu. Niemcy znajdują zupełne pokrycie 
swej konsumcyi tegorocznem żniwem, a 
Szwajcarya wreszcie je s t już zabezpieczoną 
pod względem najniezbędniejszych potrzeb.

OSTATNIA POCZTA
Na j j .  P a n  przed wyjazdem do Ischl 

dnia 25 b. m. przyjął na dłuższem posłu­
chaniu prezesa gabinetu hr. Taaffego, po- 
czem złożył wizytę Najd. Areyksiężnie Ma­
ryi Teresie a po powrocie do zamku udzie­
lił eałogodzinnego prawie posłuchania p. 
Ministrowi hr. Kalnoky’emu. W podróży do 
Ischl towarzyszyli Najj. Panu generał adju- 
tant hr. Paar i dwóch przybocznych adju- 
tantów. Z Ischl wyjedzie Monarcha z po­
wrotem do W iednia dnia 1 września wie­
czorem.

N a j j .  P a n i  i Najd. Arcyksiężniczka 
M a r y a  W a l e r y a  zamierzają opuścić 
Ischl dnia 10 września i udać się do Me- 
ran, dokąd po manewrach jesiennych przy­
będzie także Najj. Pan.

Najd. Arcyksiążę K a r o l  L u d w i k  
wyjedzie dzisiaj w charakterze zastępcy 
Protektora „Czerwonego Krzyża11 do Gór­
nych Węgier, celem odbycia inspekcyj tych 
zakładów sanitarnych, które podjęły się utrzy­
mywać na wypadek wojny krajowe stowa­
rzyszenie „Czerwonego Krzyża11. Dnia 9 
września powróci Jego Ces. Wysokość do 
Wiednia.

Przedwczoraj przybył z Totis do Wie­
dnia Najd. Arcyksiążę O t t o .

Toast jaki wniósł głównodowodzący 
w Gracu, gen. broni Schónfeld na bankie­
cie w rocznicę urodzin Najj. Pana a w któ­
rym wspomniał słowami gorącemi o przy­
mierzu z cesarstwem niemieckiem, poczytały 
niektóre dzienniki za mowę kandydacką do 
posady ambasadora w Berlinie. W obec te­
go oświadcza Polit. Corr.t „iż w kołach dy­
plomatycznych uważają za bezpodstawną 
wiadomość, jakoby gen. Schónfeld miał za­
jąć posadę dyplomatyczną."

Fremdenblatt p isze:
Ze strony wiarogodnej potwierdzają że 

Sejmy krajowe zbiorą się w pierwszych 
dniach października. Term in zwołania Rady 
państwa nie został dotychczas oznaczonym.

Wedle przekonania kół berlińskich li­
czne sprzeczne wieści o podróży cara do 
Niemiec są umyślnie rozsiewane, celem za­
pobieżenia możliwym wypadkom.

National Ztg. otrzymuje z Petersbur­
ga pod dniem 21 b. m. następującą kore- 
spondencyę:

„Gdy list niniejszy otrzymacie, car­
ska rodzina będzie już prawdopodobnie w 
podróży do Kopenhagi. Doniesieniom jako­
by car m iał zaraz pojechać do Berlina i

Poczdamu, nie należy dawać zbytniej wiary. 
| Przeciwnie, na wizytę cara na dworze ber- 
' lińskim, zaczekać trzeba będzie aż do pa- 
I ździernika. Jeżeli ze wszech stron starają 

się odmawiać wizycie carskiej na dworze 
berlińskim wszelkiego politycznego znacze­
nia i chcą ją  zredukować do zwykłych wy­
m agań etykiety, to w tym głównie zamia­
rze, aby z góry usunąć możność jakichbądź 
złudzeń. Rossyjska polityka idąca w pe­
wnym kierunku, nie pójdzie innemi tory 
czy car będzie w Poczdamie lub nie.} Tem­
peratura wszakże polityczna zmieniłagsię tu 
bardzo po upadku boulanżyzmu i straciła 
wiele na swej sprężystości. Uczucie wiel­
kiego złudzenia i zawstydzenia panuje w 
kołach, które żywo popierały sprawę Bou- 
langera. Pośrednikami polityki Boulangera 
w obec Rossyi były bardzo wysoko posta­
wione osobistości. Obecnie po sm utnem  do­
świadczeniu zachowaną będzie pewna ostro­
żność w wyborze francuskich sprzym ierzeń­
ców. W końcu dodam, że zbliżenie się Nie­
miec do Anglii nie wywołało radości w Pe­
tersburgu."

Z Monasteru donoszą dodatkowo, iż 
na bankiecie, danym dla przedstawicieli 
stanów, cesarz Wilhelm wniósł, toast za 
pomyślność prowincyj westfalskich, przy- 
czem wysoko sław ił 'stałość, poświęcenie 
państwu, energię i wytrwałość mieszkań 
ców — przym ioty, które były podstawą 
edukacyi cesarza, gdyż nauczycielem jego 
był Westfalczyk. W końcu mowy cesarz 
powiedział: „Miecz westfalski był zawsze 
ostrym, i mara nadzieję, iż pozostanie nim 
na przyszłość, jeżeli zajdzie potrzeba obna­
żyć go na obronę niedawno zjednoczonej 
ojczyzny".

W piśmie odręcznem, wystosowanem 
do nam iestnika Alzacyi i L otaryngii, księ­
cia H oheniohe, cesarz wyraża nadzieję, że 
kraje te, pierwotnie niemieckie, zamieszkałe 
przez poczciwą, roztropną ludność, coraz 
ściślej i wierniej kojarzyć się będą w bie­
gu lat z niemiecką ojczyzną.

Z Bukaresztu piszą, iż zaraz po po­
wrocie króla Karola z zagranicy, odbyło się 
w zamku Pelesch posiedzenie rady m ini­
strów, na którem złożył gabinet królowi 
szczegółowe sprawozdanie z całej swej 
działalności podczas nieobecności króla. Po­
daną w niektórych dziennikaoh wiadomość, 
jakoby na tem posiedzeniu powzięto także 
uchwały co do uzupełnienia gabinetu, uwa­
żają sfery poinformowane za nieuzasadnio­
ną. W kołach rządowych mniemają owszem, 
iż kwestya uzupełnienia gabinetu załatwio­
ną zostanie dopiero po zebraniu się Izby.

Organ urzędowy ogłasza wiadomość 
o otwarciu wyższej szkoły wojskowej, ma­
jącej na celu odpowiednie wykształcenie i 
przygotowanie potrzebnej ilości oficerów 
sztabowych.

Corr. Balcaniąue donosi: Mechaniko­
wi Partl polecił rząd bu łg arsk i, aby zaku­
pił w Wiedniu 10 milionów nabojów. P artl, 
odjeżdżając do Wiednia, wziął z sobą jako 
wzór karabin Berdana.

Bułgarski delegowany Kisselow na­
wiązał rokowania z pewną belgijską fabryką 
broni względem dostarczenia znacznej licz­
by karabinów Berdana. Układ został już 
podobno zawarty, a dotycząca fabryka zo­
bowiązała się dostarczyć 50.000 sztuk kara­
binów, sztuka po 64 franków. Zarząd fa­
bryki złożył kaucyę w sumie 100,000 fran­
ków.

Rząd bułgarski zerwał stosunki z Agen- 
cyą Hawasa i utworzył w Sofii pod firm ą: 
Agence Balcaniąue, agencyę telegraficzną. 
Kierownikiem agencyi jest p. Werndel.

Z Genewy donosi Agencya Północna: 
Przeszło ośmdziesięciu obcym studentom i 
rękodzielnikom, posądzonym o szerzenie 
zasad anarchistycznych i socyalistycznych 
władze tutejsze nakazały opuścić Szwaj- 
caryę.

Wedle Ag. Reutera, urzędownie już 
została stwierdzoną wiadomość o znanej 
potyczce pod Sospelaone między wojskami 
tureckiemi i powstańcami kreteńskiemi. 
Bliższych szczegółów dotychczas nie ma.

W Paryżu sprawiło złe wrażenie w 
obozie republikańskim odrzucenie kandyda­
tury przez p. A llain-Targe, który był n ie­
gdyś m inistrem w gabinecie Gambetty, a 
który obecnie w pow odach, skłaniających 
go do odrzucenia kandydatury, podaje zej­
ście z drogi pierwotnej przez dzisiejszych 
przewódców republikańskich.

Monarchiści postawili w ośmiu okrę­
gach wyborczych własnych kandydatów, 
przeciw nim, a raczej równolegle z nimi o- 
głaszają i boulanżyści swoich kandydatów



w tych samych okręgach. Oprócz tego mają 
boułanżyści kandydatów w 29 okręgach, a 
republikanie w 36, ale obóz republikański 
ma po kilku także kandydatów rozmaitych 
frakcyj.

M inister oświecenia wydał okólnik do 
prefektów, dla podania go do wiadomości 
nauczycielom ; w okólniku tym mówi o po­
stawie, jaką zająó powinni nauczyciele w 
agitacyi wyborczej. Miedzy innemi znajduje 
się tam ustęp, że republika zapewniła nau ­
czycielom stanowiska godne ich powołania 
i uwolniła ich od trosk o chleb powszedni. 
Nie można zatem pozwolić, ażeby nauczy­
ciele pod pozorem neutralności politycznej 
występowali jako przeciwnicy republiki.

W edług doniesień z Rzymu, przyjęcie 
misyi króla Menelika w stolicy gwizdaniem, 
przyjęli członkowie misyi jako owacyę i o- 
świadczyli, że zadowoleni są zupełnie z przy­
jęcia. — Dzienniki ganią zachowanie się 
publiczności.

Po zarządzeniu przez policyę w Rzy­
mie wielu rewizyj i uwięzieniu kilku w spół­
winnych, przedstawia się wina Frattiniego 
w podrzuceniu bomby jako niepodlegająca 
wątpliwości. F rattin i miał już zresztą przy­
znać się do winy.

Król z następcą tronu powrócili z Bari 
do Rzymu. Król na wyjezdnem z Bari ofia 
rował 20.000 na ubogich.

j zyi wyborów, wystosować manifest 
do kraju; w tej mierze jednak nie 
powzięto jeszcze stanowczej uchwały.

Paryż, 28 sierpnia. W cyrku 
Fernanda odbył się meeting bulanży- 
stowskich deputowanych; wzięło w 
nim udział 5000 osób. Laguerre zaa­
takował rząd i krytykował wyrok 
trybunału państwowego, poczem zgro­
madzenie przyjęło porządek dzienny 
po myśli Boulangera. Publiczność 
zgromadzona dokoła cyrku, obrzuciła 
straż policyjną kamieniami, w skutek 
czego konna gwardya zaatakowała 
tłum y; uwięziono wiele osób, zresztą 
nie było żadnego wypadku

Z Londynu donoszą o wzrastającej do 
wielkich rozmiarów zmowie coraz liczniej­
szych zastępów robotników w zatokach 
Obecnie świątkuje już około 30.000 robot­
ników, w obawie zaś, ażeby wielu ludzi pod 
wpływem agitacyi socyalistycznej nie do­
puściło się jakich zaburzeń, zarządziły w ła­
dze środki ostrożności. W razie wykroczeń 
ma być i siła wojskowa wezwana do po­
mocy pelicyi. Administracye doków zdecy­
dowały się już przyzwolić na podwyższe­
nie wynagrodzenia robotnikom z 5 na 6 
pensów za godzinę i zobowiązały się nadto 
policzyć im po cztery godziny zajęcia dzien­
nie, naw et w razie, gdyby roboty na tyle 
godzin nie było.

PRZYJECHALI DO LWOWA.
I dnia 28 sierpnia 1889.

Hotel Zorza.
Pp. S. Polanowski z W iednia, K, Ho- 

f rodyski z Kolędzian G. Dwernicki z Zawa­
la, J. Maniewski z Cześnik, W. Loewenfeld 
z Berlina.

Hotel Langa.
Pp. F. Pomianowski z Rossyi, M. So- 

i belsohn z Wiednia, Dr. Z. Heyne ze Zło- 
j  czowa, F. Kolonies z Węgier.

Hotel Francuski.
Pp. Joachim z W iednia, D r. T. W a­

silewski z Rohatyna, Dr. F . Skałkowski z 
Wiednia.

Paryż, 28 sierpnia. ( Tel. pryw.) 
Minister Constans wydał okólnik do 
urzędów pocztowych nakazując zatrzy­
mywanie wszelkich cyrkularzy i pism 
Boulangera. Okólnik ten doszedł skut­
kiem niedyskrecyi pewnego urzędnika 
do wiadomości publicznej.

Londyn, 28 sierpnia. W Izbie 
wyższej oświadczył sekretarz stanu 
dla Indyj, Cross, że Anglia nie ma 
zamiaru anektować Kaszmiru.

Ateny, 28 sierpnia. Według na- 
deszłych tu wiadomości, miała Porta 
zarządzić zawarcie rokowań między 
komisyą delegowaną przez powstań­
ców a Szakirem baszą.

N a d e s ł a n e .

Ganzseidene bedrnckte Fou- 
lards fl. 1.20 bis fl. 3.90 p. Met. (ca. 
450 y ersc h . Dessins) — vers. robon- u. stiick- 
weise porto- und zollfrei in’s Hans das Seiden- 
Pabriek-Depot G. Heimeberg (k. u. k. Hoflief.) 
Z iiricli. Muster umgehend. Briefe kosten 10 kr. 
Porto. 39

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 28 sierpnia. {Tel.pryw.) 

Minister hr. Schónborn rozpoczął 
wczoraj kilkotygodniowy urlop.

Wiedeń, 28 sierpnia. Fremden- 
blatt zapewnia stanowczo, że rozpo­
wszechniane przez panslawistów ten 
dencyjne wiadomości, jakoby z Wie­
dnia do Bułgaryi wysyłano armaty 
pod eskortą austryackich oficerów, są 
najzupełniej zmyślone. Ani jednego 
austryackiego oficera nie ma w żadnej 
bułgarskiej fortecy w celu nadzorowania 
robót fortyfikacyjnych; toż samo nikt 
nie myślał nawet o tern, ażeby ewen­
tualnie oficerowie austryaccy objęli ko­
mendę nad armią bułgarską. Jeżeli 
Bułgarya sprowadzała dawniej kara­
biny z Rossyi a teraz sprowadza je 
z innego źródła, to nie można z tego 
tytułu podnosić słusznych zarzutów.

Praga, 28 sierpnia. Rozwiązanie 
czeskiej akademickiej czytelni nastąpi­
ło na podstawie §. 24 ustawy o stowarzy­
szeniach, a to za wysłanie deputacyi 
wraz z adresem do kongresu akade­
mickiego w Paryżu. W dekrecie roz­
wiązującym czytelnię, powiedziano, że 
stowarzyszenie spuściło z oka warun­
ki prawnego swego istnienia, i mimo 
kilkakrotnych upomnień dążyło do 
rozciągnięcia swojej działalności na 
pole polityczne.

Berlin, 28 sierpnia. {Tel. pryw.) 
W Potsdamskim zamku nie robią ża­
dnych przygotowań, gdyż car zabawi 
tam tylko pół dnia.

Berlin, 28 sierpnia. JReichsan 
zeiger ogłasza rozkaz królewski, ty 
czący się utworzenia ewangielickiego 
biskupstwa jerozolimskiego, 'z kwotą 
1,800.000 marek, z siedzibą w Ber­
linie. Celem tej fundacyi ma być 
utrzymanie istniejących i tworzenie 
nowych ewangielickich zakładów 
w Jerozolimie.

Paryż, 28 sierpnia. Według Li­
berie, zamierza Carnot istotnie, z oka-

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 27 sierpnia 1889, godzina 1 

minut 5. Alp. TW. górn. 82*60. Węg. akcye 
kredyt 315*75, Akcye anglo austryaokie 1 2 9 —, 
Akcye banku Union 229*— , Akeye kolei Ka­
rola Ludwika 196*25, Akcye kolei północnej 
254*25, Akcyejkolei południowej 115*25, Akcye 
kolei Alfold. —*— , Akcye kolei Elżbiety — **— , 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 234*50, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 186*—, 
Wiedeńskie losy 148*50, Akeye kolei Rudolfa 
— *-,-, Akcye kolei Albrechta —*— , Węgier­
skie obligacye państw, w złocie —*—, Gali­
cyjskie obligacye indemnizacyjne 104*75, Losy 
regnlacyi Cisy — , Losy tureckie 34* — , 
4-proc. węgierska renta złota 99 65, Akcyi 
związkowego banku 109*25 , Akcye banku obro­
towego — , Akcye kolei państwowej 223*50, 
Rubel papierowy 1*23*75, Węgierskie losy 
94*55, Marka niemiecka —*—, Kolej Karola 
Ludwika —*—, Akeye tytoniowe 108*—, Akcye 
banku dla krajów koronnych 235*10. Kolej 
Elbetal 222*—. Usposobienie ciche.

Wiedeń, 27 sierpnia 1889, godzina 4 
minut 55. Akcye kredytowe —* —, Anglo- 
austryackie —*— , Unionbank — *— Kolej Ka­
rola Ludwika —*—, Południowa — *— , Ren­
ta papierowa —*— , galicyjskie listy za­
stawne — •—, galicyjskie obligacye indemniza­
cyjne —*— , galicyjski bank rustykalny —-*—, 
Losy z roku 1883 — *— , Napoleondor — *— *—, 
Rubel papierowy — . Usposobienie

Wiedeń, 28 sierpnia 1889, godzina 10 
minut 30. Akcye kredytowe 305*—, Anglo - 
austryaokie 129 —, Unionbank 228 75, Kolej 
Karola Ludwika 196*25, Południowa 115*50, 
Renta papierowa —*— 5-prc. galic. hipoteczne 
listy zastawne —*— , galic. obligacye indemni- 
zaeyjne —*—, do —*— , 4 ł/j-prc. listy zasta­
wne banku krajowego 97*75, 47,-prc. pożycz­
ka krajowa z roku 1883 96*50, 4 prc. wę­
gierska renta złota 99 70 zł., Napoleondor 9*46*50 
Rubel papierowy —'—. Usposobienie lepsze.

Telegramy zbożowe Z dnia 27 sier­
pnia 1889. W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilo 
—*— do —*— zł., żyto —°— do — *— zł., 
jęczmień —*— do — zł., kukurudza —**— 
do — •— zl., owies —* — do — zł., oko­
wita per 10.000 litr procent do — *—-
z ł r . S z c z e c i n :  Pszenica —' — zł., rzepak 
z ł , spirytus — ’— do — *— zł., kukurudza 
Kolonia - * -  zł., rzepak - * -  do - * -  
złr. za 100 kilogramów na jesień. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 8*56 do 8*58 złr. 
B e r l i n :  Pszenica żółta (na sierpień) 192*25, 
do — *—  zł. żyto — *— zł. spirytus 36*80 zł. 
rzepakowy olej — zł.  P a r  y ż: mąka na mies. 
bież. 53*90 olej rzepakowy — *— fr., sp iry ­
tus — *— do — *—  fr.

Tygodnik illustrowany dla dzieci

Wieczory Rodzinne,
pod kierunkiem literackim M. J. ZALESKIEJ, au­
torki „Wieczorów Czwartkowych11, „Dwóch sióstr" 

i wielu innych książek dla dzieci i młodzieży.
Wychodzi i wychodzić będzie w kwartale nastę 

i pnym, równie jak w bieżącym, w formacie powiększo 
i nym z dwoma dodatkam i; z tych jeden illustrowany 

dla młodszej dziatwy, dragi książkowy. Zawiera po­
wieści wyborowe dla Młodzieży, które, oprawne w 
końcu roku, tworzyć będą Biblioteczkę domową. — 

Obok treści, nader urozmaiconej utworami 
utalentowanych autorów i autorek, Wieczory Rodzin­
ne, na wzór najlepszych wydawnictw zagranicznych 
w tym rodzaju, podają zadania konkursowe z nagro­
dami, historyczne i inne, mające na celu rozwijanie 
umysłu i kształcenie charakteru oraz konkurs robót 
dla panienek. Nagrody wyznaczają się z książek, al 
bumów, rycin, fotografii i t. p. przedmiotów.

Na rok przyszły Redakcya zapewniła sobie 
współpracownietwo p. Zofii Urbanowskiej, autorki 
„Księżniczki". Z dłuższych powieści drukować bę­
dzie: Gniazdo Rodzinne przez M. J. Zaleską, opo­
wiadanie dla młodyeh dziewcząt. Szesnastoletni Wo­
jewoda, powieść z czasów dawniejszych przez Micha­
linę Grzymała Zielińską. Śpiewnik dziecinny tejże. 
Historya o rycerzu Pereewalu i księżniczce Jaszu- 
eie, opowiadanie z dawnych rycerskich czasów przez 
Zofię Bukowiecką. Dzieci Klanu, przekład z angiel­
skiego Teresy Prażmowsbiej, oraz w dalszym ciągu 
Pogadanki naukowe Zaleskiej. Legendy i Podania 
dawne Zielińskiej. Podróże po kraju i opisy przy- 

1 gód w innyoh eigściach świata. Utwory Henryka 
i  Wernica i Bronisławy Porawskiej autorki „Reginki." 

PRENUMERATA roczna w Warszawie rs. 4, 
na prowinoyi w kraju i za granicą rs. 5 — (t. j. w 
Galicyi zł. 6, — w Poznańskiem marek 10), stoso­
wnie do tej eeny opłata półroczna i kwartalna.

Przesyłki pieniężne adresować należy wprost 
do Redakeyi, W arszawa, ulica Mazowiecka Nr. 10

ciąg pospieszny, o godz. 11 min. 6 w
nocy pociąg mięszany.

Z Podwoloczysk : na dworzecz główny lwow­
ski: o godz. 3 min. 15 w nocy pesiąg 
mięszany, o godzinie 2 min. 20 po poł. 
pociąg kurjerski, o godz. 7 wieczór 
pociąg mięszany.

Z P o d w o lo c z y sk : na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mię- 
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pociąg 
kurjerski, o godz. 6 min. 22 wieozór po­
ciąg mięszany,

Z Tarnopola i Brodów na Podzamcze pociąg 
mięszany o g. 10 wieczór (do 13 listop.) 

Ze Stryja : o godz. 12 min. 8 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 min. 26 rano pociąg 
osoDOwy, o godz. 3 min. 36 po poł. po­
ciąg osobowy.

Z B e łż c a :  o godz. 5 min. 53 poł. pociąg 
mięszany — o godz. 10 m. 10 przed poł. 
pociąg mięszany we wtorek i piątek.

Odchodzą ze Lwowa:
Do Krakowa: o godz. 4 min 20 rano po­

ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. 28 po 
poł. pociąg knijerski, o godz. 8 min. 80 
wieczór pociąg osobowy 

Do Czerniowiec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany.

Do Podwoloczysk: z głównego dworca: o 
godz. 9 min 52 przed poł. pociąg 
mięszany o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m. 35 w 
nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk z dworca Podzam cze : 
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany. o godz. 4 min. 22 po południk 
pociąg kuryerski i o godz. 11 minut 5 
w nocy pociąg mięszany.

Do Tarnopola i Brodów z Podzamcza pociąg 
mięszany o g 7 rano (do 13 listopada.) 

Do B ełżca : o godz. 7 min. 49 rano pociąg 
mięszany — o godz. 5 m. 1 po połudn, 
pociąg mięszany co wtorka; o godz. 2 
m. 44 po poł. co piątku pociąg mięszany. 

Do Zimnejwody-Budna: o godz. 4 min. 4 
po poł. pociąg osobowy.

Do S t r y j a : o godz. 5 min. 50 rano pociąg 
osobowy, o godz. 10 minut 20 przed po­
łudniem pociąg osobowy i o godz. 8 m. 
45 wieczór pociąg osobowy.

„ K R O N I K A  R O D Z I N N A
poświęcona sprawom społecznym i domowym.

W kwartale przyszłym wychodzić będzie w 
tym samym kierunku i warunkach, mając głównie 
na eelu dostarczać wszystkim członkom rodziny po­
żytecznych i niezbędnych dla nich wiadomości. Aby 
zaznajomić ezytelników z mchem naukowym i pi­
śmienniczym w kraju i zagranicą, umieszcza treści­
we sprawozdania z ważniejszych dzieł świeżo wyda­
nych, pogadanki pedagogiczne, wiadomości przyro­
dnicze ze świata naukowego, wieści polityczne, po­
dróże, powieści i komedye dla teatrów amatorskich, 
oraz stałe korespondencye z większych miast euro­
pejskich, listy znakomitych osobistości, pamiętniki 
z prywatnych archiwów i zbiorów. Z działu tego 
oddane będą ułamki z dziennika Jana Stanisława 
Jabłonowskiego. W dodatku zaś bezpłatnym ciąg 
dalszy pamiętników Sabiny z Gostkowskich Grze­
gorzewskiej, autorki „Maryi Wesslówny", spisanych 
w początku bieżącego stulecia. Dalej wyjątki z pa­
miętników Ignacego Domejki, oryginalna, znanego * 
pióra ciekawa rzecz o Indyach, pod tytułem: „Nad ‘ 
Gangesem". Opowiadania z przeszłości dr. Antonie­
go J., Kajetana Kraszewskiego i J. Zaeharyasiewi- 
eza. Wyjątki z podróży do Egiptu, Palestyny i In ­
dyj ks. Wł. Zaleskiego. Obrazy przyrody afrykań­
skiej skreślone w Fernando-Po przez J . Rogozińską 
(Hajotę). Do dalszego ciągu dodatku bezpłatnego, 
ze wspomnianych wyżej Pamiętników Sabiny Grze­
gorzewskiej, dla prenumeratorów całorocznych zu­
pełnie nowych, dodany będzie ich początek, oraz do 
wyboru jeden z dodatków bezpłatnych lat przeszłych, 
to jest: Pamiętnik Maryi Wesslówny Królewiczowej 
Konstantowej Sobieskiej, lub Przygody księcia Mar­
cina Lubomirskiego według autentycznych spisane 
źródeł, za dodaniem jedynie kop. 30 za przesyłkę 
pocztową.

Prenumerata wynosi: w Warszawie rocznie 
rs. 4. na pocztę w kraju i zagranicą rs. 5, (to jest 
w Galicyi zł. 6, w Poznańskiem marek 10). Stosownie 
do tej eeny opłata półroczna i kwartalna. Przesyłki 
pieniężne adresować należy wprost do redakeyi.

Warszawa, ulica Mazowiecka Nr. 10.

Ces. król. generalna Dyrekcya 
kolei państwowych.

W y c i ą g
z rozkładu jazdy od Igo czenrca 1889.

Zegar lwowski
Do Lwowa przychodzą:

Ze Suchy, Chyrowa, Husiatyna Stanisławowa. 
Stryja pociąg osobowy o godz. 3 min. 
36 po południu.

Z Pesztu, Ławoeznego, Suchy, Chyrowa i Stry­
ja, pociąg osobowy o godz. 8 min. 26 s 
rana.

Z Pesztu, Ławoeznego, Orlo, Stróż, Chyrowa, Hu­
siatyna, Stanisławowa i Stryja pociąg oso­
bowy o godz. 12 min. 8 w nooy.

Odjazd ze Lwowa:
Do Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, Chyrowa 

i Suchy pociąg osobowy o godzinie 10 
min 20 przed południem.

Do Pesztu, Ławoeznego, Stryja, Stanisławowa, 
Husiatyna, Chyrowa, Stróż i Orlo pociąg 
osobowy o godzinie 5 m. 50 rano.

Do Pesztu, Ławoeznego. Stryja, Chyrowa i Su­
chy pociąg osobowy o godzinie 8 m. 45 
wieczorem.

Odpowiedzialny Redaktor Ad#w> Kreohowl»oV*.

Pociągi kolejowe
(podług zegara lwowskiego) 

Przychodzą do Lwowa:
1 Krakowa; o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

osobowy, o godz. 4 minut 8 po poł. po­
ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór pociąg osobowy.

Z Czerniowiec: o godz. 6 min. 40 rano 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po-

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetę Lwowską 

wynosi półrocznie (od 1 lipca do końca 
grudnia) w miejscu 6 zł., pocztą 8 zł., 
ówierćrocznie (od 1 lipca do końca 
września) w  miejscu 3 z ł., pocztą 
4, zł-; miesięcznie (od 1 do końca 
każdego miesiąca) w miejscu 1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 ct.

Prenumeratorowie półroczni, (któ­
rzy p r e n u m e r u j ą  od Igo l i p c a  
do końca g r u d n i a ) ,  otrzymują 
Przewodnik naukowy i literacki, doda­
tek miesięczny do Gazety Lwow­
skiej, b e z p ł a t n i e ;  ćwierćroczni zaś 
i miesięczni za dopłaty: pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 ct. Przewodnik, prenumero­
wany osobno, kosztuje rocznie 4 złr., 
półrocznie 2 złr., ćwierćrocznie 1 złr.



Cennik lwowskie] Izby handlowe) i przemysłowej.
Lwów, dnia 27 sierpnia 1889.

I. A koye za sztukę.
Kol. g. Ear. Lud. po 200 zł. ni. k. 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł*, wa. 
Banku hip. galic. po 200 zł. wa. 
Banku re i. gal, po 200 zł. w. a.

2 . U s t .  z a s t .  za 100 zł.
Banku hipotecznego 5 pr. w. a. 

» » * 5 pr. w. a.
wylosowane z 10 pr. pr~m ą 

Banku kraj. 41/, pr. wa. los. 51 1.
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a.

» > „ 4 pr. w. a.
D n u  5pr.los.w371. 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los. 41‘/>1. 
.  .  » *; /« Pr- » b 52
b b b ?r* » b 56

Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
*S pre.) 3 pr. w. a. w lik, idaeyi 

Lisiy dłużne g Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.' 21/, pr. wa. w likwidacyi 

3 .  Li t y  d ł u ż n e  za 100 zł. 
Ogół. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

Buków S pr. los w 15 lat.
4 .  Obligi za 100 zł. 

Indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Oblig. Kom~n»lne gal. Zakł. kred.

i włożę. (daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. 
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883po 41/* pr. wa. 
S> L o sy  miasta Krakowa

a .  Stanisławowa 
6a M onety .

Dukat h o le n d e r s k i ....................
Dukat cesarski .........................
Napoleondor ..............................
Półim peryał...................................
Bubel rossyjski srebrny . . .

.  a papierowy . . . 
100 marel niemioi kich . . .

płacą żądają
walutą austr.

złr. ot. %it. ot.
195 -  
234 25 
277 —

ls8  50 
237 25 
281 — 
216 -

100 - 101 -

103 —
97 50 

100 70 
96 -

100 70 
fó 80
98 40 
92 80

104 —
98 50 

101 70
97 — 

101 70 
9* 80
99 40 
93 80

54 — 57 —

46 49 —

104 25 105 25

100 50 101 50

104 —
96 50 
24 -

106 — 
97 50 
26 — 
38 —

5 58 
5 61 
9 44
9 68 
1 36 
1 22*/. 

57 90

5 68 
5 71 
9 54 
9 78 
1 48

1 84V.
58 90

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 26 sierpnia 1889 

I. D ług p a ń s tw a .  płacą
Jedaolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d ...................................
lu ty -s ie rp ie ń ...................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styezeń-lipiec....................................
kwiecień-paźuzierniiŁ . . . . .  

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr.
a „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
a j. 1864 po 100 zł. . . .
a „ 18ei po 50 zł. . . ,

Renty Com. po 42 litr. austr. . .
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 p r................................................
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . .
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr.

83.30
83.35

żądają

83 50 
83.55

84.25 84.45 
84.30 84'50 

132.— 1 3 3 .-  
1 3 9 -  135.40 
144.— 1 4 5 -  
1 7 4 .-  174.50 
174.— 174.50

150.25 151 .- 
99.40 99 60 

110. -  110.20
2a O b lig acy e  indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

Bukowiny  ....................  105.— 106.—
G a lio y i................................................... 104.50 104.90
Niższej Aujtryi . . . . . . .  109.50 110.50
Siedmiogrodu.........................................  104.70 105.10
Węgier . . . . . . . . . . .  104.70 105.10

3a A k ey e a

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 12910 129 30 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 304.— 304.50 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 555.— 560.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . .  —.— —.—
Gal.bankud.han.iprz.a200zł.wpl.40pr. —•— —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . —.— —.—
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr....................................—.— —.—
Ban.. .UoŁro-węgiersk. a 60o zi . 907.— S09.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.—
'.ust. Tow. żeglugi pa., dun. po 500 zł. m. —.------- .—

Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. m. —.— —.— 
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— —.— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2544.— 2550.— 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 195.— 196.— 
Lwów.-Czern. kol. 1 po 200 zł a. w. 234 50 235.50

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 222.50 223 — 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 115.— 116 -- 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 189 25 190 25

4 . Li.*." z a s ta w n e  losowane.

Ogólny rolniezo-kredyfowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6. pr. —.— —.— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4*/j pr. w
złocie w 50 1.......................................... L.0.80 101.40

„ „ „ premiewe po S pr. 108.75 109.25
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 I. 6pr. 93. — —.— 

w 2 0 ’. 7 pr. 98.— 99.-
n » » n

Gal. Tow. kred. w. 97.—
101.30

101.30 
98.50

w 36 1. 6 pr. 96.40
po 4 pr. . . 96.30

„ a „ a po 5 pr. . . 100.80
a » a » po 5 pr. w
37 latach zwrotne ........................... 100.80

Banku kraj. 4‘/« pr. wa. los. w 511/, 1. 97.75 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I em isy i.........................  100.25 —.—
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyi. 101. — 102.— 
Banku aust. węg. 4*/t pr. . . .  101.50 102 — 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pr. . . 101. - 102.—

a Zakł. kr. ziem. po 51/, pr. . . 103.— 103.75

5. O b lig acy e  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a,w. 101 10150
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 101.— 101.50 
Kolej północi a po 100 zł. m. k. . . 99.40 99.80

.  » po 100 zł. w. a. . . 101.— 101.60
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł. 41/, pr..............................  100.— 100.60
dtto (Jarosław Sokal) . 99 40 100.—

Kol. gal. Lwów-Czern.Jaso. emisya a 300 
zł. 4pr. w srebrze z r. 1884 . . 82.20 82.80

z r. 1884 . . 88.50 89.50
z r. 1866 . . —.— - . —
z r. 1872 . . —. -  —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. 100.— 101 —

B< L o s y *
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa.
Clarego po 40 zł. m. k. . . . . .
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. aa, k.
Kegleyicha po 10 zł. m. k. . .

184.50 185 — 
59.— 5950 

125.— 128.— 
37.50 39.—

płacą żad&ją
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w a. 24.70 3-5.1/'
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. £3 75 24 50
Pożyczka miasta Bud., po 40 zł. w. a. 59.75 60.75
Palflego po 40 zł. m. k........................ 60.— 61*—
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 18.60 19 .-

b u w?8 # po 5 zł. 12 30 12 70
Fundaeya szpitala Arcyks. Rudolfa

po )0 zł. w. a.................................... 20.50 S1.25
Salrna po 40 zł. m. k........................... 62 25 63.—
St. Genois po 4*' zł. m. k...................  63 — 64.—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) —.— 37.—
Pożycz. Tryestu po lud zł. m. k. . — 156.—

„ „ po 50 zł. w. a. . — 75 25
Waldsteina po 20 zł. m k. . . .  41.25 42 25
Windischgratza po 20 zł. in. k. . . 55 — 56 —

7 . W e k s le  (za 3 mies’ąe ).
Augsburg na 1.00 zł. w. p. n. . , —. — - . —
Berlin za 100 mark. w. p. n. . . . —.— —
Frankfurt za 100 mark. w, p. n. . —.— —.—
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . —.— —
Londyn za 10 ft. szt............................. 119 25 119.35
Paryż za 100 fr...............................  47 22.50 47 27 -

K u r s  s ł o t a *
Dukat cesarski men.......................... 5.63.— 5.65 —

„ pełnej wagi ..................... 5.62.— 5.84 —
Korona .........................................—. —.--------- .—.—
20 frankówka .............................. 9.43.50 9.48.—
Rossyjski p ó ł im p e r y a ł ....................... —.— .-----
Talar z w ią z k o w y ......................... — .----------
S r e b r o ..............................................—.—.----------.—.—

Z lwowskiej Izby handlowej i przem ysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeńssi. 

dnia 27 sierpnia 1889.
Jednolity dług państwa w banknotach 

n n b w srebrze
Renta w z ło c ie .........................................
5 pr. austr. renta marcowa . . . .
Akeye banku austro węgier......................

„ „ kredytowego wiedeńskiego
Lopdyn . . . .  ...............................
N apoleondor..............................................
Dukat cesarski men...................................
100 marek niemieckich . „ . . .

zł. et.
83 4»
84 ao

109 80
99 45

907 _
304 25
119 30

9 46‘/j
5 64

221/.
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Licytacye.
L. 4884 (5246 3 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie o- 
głasza, że przeprowadzi przymusową pu 
bliczną sprzedaż realności lk. 20/86 w Za- 
łanowie wedle wyk. hip. nr. 225 tejże gmi­
ny, dłużnika M ichała Ek>pika własnej na 
zaspokojenie wierzytelności Zakładu kred. 
włość, w likwid. we Lwowie a to 13 ra t po 
10 zł. i reszty kapitału 126 zł. 71 et., 24 
października i dnia 28 listopada 1889 o 
godz. 10 rano, na pierwszym term inie za 
lub wyżej ceny szacunkowej 600 zł., na 
drugim  zaś i poniżej takowej.

W fdyum wynosi 60 zł.
Reszta warunków, wyciąg hipotecny, 

akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 

stanowiony Kazimierz Abgarowicz w Roha­
tynie

Rohatyn, 23 maja 1889.

L. 4023 (5628 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Starejsoli po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
Sądzie odbędzie bię przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Sliwnicy położonej 
wedle wykazu hip. 4 tejże gminy dłużnika 
Hrycia Górniak vel Horniak własnej, na za­
spokojenie pretensyi wzajemnych ubezpie­
czeń „Slavia“ w kwocie 83 zł. 14 c t/z  pn., 
dnia 16 października 1889 i dnia 21 listo­
pada 1889 każdego razu o godzinie 10 ra ­
no a to na pierwszym terminie tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej, na drugim zaś i 
poniżej takowej.

Wadyum wynosi 52 zł. 10 ct. wa.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg tabularny i akt oszacowania, można w 
tutejszej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanaw ia się dla wierzy­
cieli, którymby uchwała licytacyjna przed 
term inem  z jakiegokolwiekbądź powodu do­
ręczoną być nie mogła lub którzyby po wy­
daniu wyciągu tabularnego t. j. po dniu 14 
czerwca 1889 do tabuli weszli kuratorem 
Jędrzeja Wojtasiewicza z Starejsoli i tychże 
wierzycieli o rozpisaniu niniejszej licytacyi 
i ustanowieniu dla nich kuratora niniejszem 
się zawiadamia.

C. k. Sąd powiatowy.
W Starejsoli, dnia 3 lipca 1889.

L. 12400 (5621 8 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Złoczowie po­

daje do publicznej wiadomości, że na za 
spokojenie sumy 165 zł. wa. z pn. przym u­
sową sprzedaż realności pod n. k. 252 w 
Olszanicy położonej, wedle wyk. hip. 1. 19 
i połowy wyk. hip. 1. 43 Samuela Boretz 
własnej w tutejszym Sądzie w drodze pu ­
blicznej licytacyi na rzecz towarzystwa za ­
liczkowego w Glinianach dnia 24go p aź­
dziernika 1889 i 28 listopada 1889 zawsze 
o godzinie 10 rano z tern przedsięwziętą zo­
stanie, że na pierwszym term inie realność 
ta tylko za cenę wywołania 571 zł. w. a. 
lub wyżej tejże sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi lO pr. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków, tudzież wyciąg h i­
poteczny realności przejrzeć można w regi­
straturze.

Złoczów, dnia 31 lipca 1889.

L. 7074 (5611 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 

ogłasza, iż celem zaspokojenia wierzytel­
ności Dawida Gronnera na pierwszem m iej­
scu w prawomocnej tabeli płatniczej z dnia 
5 maja 1888 1. 953 w kwocie 145 zł. 50 ct. 
pretensyi tegoż Dawida Gronnera na dru- 
giem miejscu tejże tabeli w kwocie 105 zł. 
50 ct. kollokowanej, tudzież połowy kosztów 
za podanie do 1. 4438 przyznanych, wre­
szcie pretensyi Berka Gutm anna na trze- 
ciem miejscu tej samej tabel.i płatniczej w 
kwocie 178 zł. 48 ct. kolokowanej i drugiej 
połowy kosztów za podanie do i. 4438 przy 
znanych odbędzie się w tut. Sądzie dnia 24 
października J889 o 9 rano egzekucyjna re- 
licytacya 20/24 części realności pod lwh. 
817 w Chrzanowie Jana Cbełczyńskiego 
własnej.

Cena wywołania 212 zł.
Wadyum 21 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adw. dr. Keppler w Chrzanowie.
Reszta warunków relicytacyjnych do 

przejrzenia w registraturze.
Chrzanów, 16 lipca 1889.

L. 2905. (5714 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po­

daje do powszechnej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia pretensyi Jaśka Gerusa Andru- 
chów jako cessyonaryusza Samuela Hausera 
w kwocie 75 zł. aw. z pn. po potrąceniu 
Kwoty 40 zł., przeprowadzi w dniach 15. 
października i 15. listopada 1889, każdym 
razem o godzinie 10. rano egzekucyjną pu­
bliczną sprzedaż jednej czwartej niewydzie- 
lonej części realności wyk, hip. 1. 207 księgi 
gruntowej gminy Rumno objętej, dłużnika 
Grzegorza Marciuiszyna własnej, z tern, że 
na pierwszym term inie ta jedna czwarta 
niewydzielona część realności tylko za cenę 
wywołania iub wyżej tejże, zaś na drugim 
term inie za jaką^olwiekbądź cenę sprzedaną 
będzie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tej jednej czwartej części realności 
w kwocie 162 zł. 20 ct. w. a.

Wadyum 17 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i protokół oszacowania powyższej 
jednej czwartej części realności przejrzeć 
można w tus. registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych P. Luszpiński, c. k. notaryusz 
w Komarnie.

Komarno, 16. maja 1889.

L. 11644. (5736 2 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o 

godzinie lOtej rano w dniu 16. paździer 
nika 1889 powyżej ceny szacunkowej, zaś 
w dniu 19 grudnia 1889 niżej ceny szacun­
kowej lieytacya realności 1. 16 według wyk

hip. 53 gminy Srogów dolny, Anny Łabu- 
siewicz własnej, na rzecz Chaima Lóffla pto 
64 zł. 96 ct. z pn.

Cena wywołania 1300 zł. aw., wadyum 
130 zł. aw. Resztę warunków, akt oszaco­
wania i wyciąg tabularny wolno przejrzeć 
w tus. registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustanawia 
się kuratorem  dr. Iskrzyckiego.

Z c. k. Sądu powiatowego m. d.
Sanok, dnia 5. sierpnia 1889.

L. 9112. (5710 2 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym miejsko 

delegowanym w Rzeszowie celem zaspoko­
jenia wierzytelności Herscha Habera w kwo­
cie 60 zł. z pn., odbędzie się przymusowa 
publiczna sprzedaż połowy realności pod 
nr. konskr. 16 w Ruskiej W si położonej, 
wyk. hip. 1. 70 i 71 księgi głównej_ gminy 
kat. Ruska Wieś objętej, na imię Ftoryana 
i Julii Tryczyńskich zaintabulowanej, w 2 
terminach, dnia 22. października 1889 i 22 
listopada 1889, każdym razem o 9 godzinie 
rano.

Cena wywoławcza 890 zł. 981/i ct. wa.
Wadyum 89 zł. 9 ct. wa.
Resztę warunków licytacyjnych w są­

dzie można przejrzeć.
Rzeszów, 16. sierpnia 1889.

L. 4503 (5587 1—3)
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Nowym Sączu zawiadamia, że ce­
lem zaspokojenia pretensyi fiirmy Mahler & 
Ullrich w Karoiinenthal pto. 132 zł. 46 ct. 
aw. zpn. odbędzie się w tutejszym Sądzie 
egzekucyjna sprzedaż połów realności w 
Załubińczu, egzekuta Manelego Baumanna 
własnych, objętych wykazami hipotecznymi
11. 96, 98, 104 gminy Załubińcze, na sumę 
1092 zł 25 kr. aw. oszacowanych w dwóch 
term inach to jest dnia 25 października 1889 
i 22 listopada 1889 zawsze o godzinie 10 
rano.

Wadyum wynosi 110 zł. aw.
Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa­

nia i reszta warunków licytacyjnych mogą 
być w registraturze przejrzane.

Nowy Sącz- d. 27 czerwca 18S9.

L. 2221. (5748 1—3)
W dniach 9. września i 21. paździer­

nika 1889, o godz. 10 przed poł. odbędzie 
się w gmachu tutejszosądowym przymusowa 
sprzedaż realności beznumerowej w Czar­
nym Dunajcu położonej, ciała tabularnego 
niestanowiącej, Macieja i Reginy Barnasiów 
własnej, a to celem zaspokojenia pretensyi 
Franciszka i Maryanny Błęków w resztują- 
cej kwocie 40 zł. aw. zpn.

Wadyum wynosi 42 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tut. registraturze.
Czarny Dunajec, 3. lipca 1889.

L. 8182 (4148 1— 3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się o 

godzinie 10 rano w dniu 25 października 
1889 za lub powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dn 'a 22 listopada 1889 nawet poniżej tako­
wej, lieytacya realności 1. 152 według wyk.

: hip. 756 na masę spadkową Salamona Land- 
manna zaintabulowanej na rzecz Mojżesza 
Landm anna syna Jakóba pto. 550 zł. zpn.

Cena wywołania 1400 zł.
Wadyum 140 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
1 registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli tudzież t<:ch wierzycieli, 
którzyby po duiu 12 września 18*8 prawo 
zastawu uzyskali, ustanawia się kuratorem 
ck. notaryusza Konstantego Widawskiego z 
Budzanowa.

Budzanów, 19 maja 1889.

L. 3079. (5749 1— 3)
Celem zaspokojenia pretensyj masy 

konk. Towarzystwa galicyjskiej kasy zalicz 
kowej we Lwowie w kwocie 177 zł. 30 ct. 
aw. z pn. odbędzie się w sądzie powiato­
wym w W innikach dnia 30. września 1889 
i dnia 14. października 1889, każdym razem 
o godzinie 10. rano egzekucyjna sprzedaż 
realności dłużnika Abrahama Beglucktera 
własnej, w W innikach położonej, wyk. hip. 
323 objętej.

Wadyum wynosi 21 zł.
Cenę wywołania stanowi kwota 210 

zł. Na pierwszym term inie realność ta tylko 
za cenę wywołania lub wyżej takowej, na 
drugim term inie niżej tej ceny sprzedaną 
zostanie.

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
można przeglądnąć w tutejszym Sądzie.

Kuratorem dla wierzycieli hipotecznych 
ustanowiono p. Grzegorza Piwowara.

W inniki, dnia 30. maja 1889.

L. 9170. (5708 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 10.000 zł. w. a. z pn. na rzecz dra 
Stanisława Glogiera odbędzie się dnia 23. 
października 1889, o godzin:e - 10 przed po­
łudniem w biurze nr. 6 egzekucyjna sprze­
daż realności dłużniczki Julii Emanueli 
2 imion hr. Della-Scala, pod 1. spisową 2. 
w Tarnopolu położonej.

Cena wywołania, poniżej której także 
realność ta na terminie sprzedana będzie, 
wynosi 23 829 zł. 13 ct. Wadyum" 1191 zł. 
w. a. Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze Sądu. Dla wierzycieli, którzy­
by po wystawieniu wyciągu tabularnego, to 
jest po dniu 21. sierpnia 1888 prawa za­
stawu uzyskali, lub którymby uchwała ni- 
n.ejsza względem dozwolenia relićytacyi 
z jakiegokolwiek powodu doręczoną być nie 
mogłft; ustanowiono tusądową uchwałą z 28. 
sierpnia 1886 1. 11952 na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo kuratora ad actum p. adwo­
kata dr. Trzcienieckiego, a p, adwokata dr. 
Akselrada zastępcą tegoż.

Tarnopol, dn a 3. sierpnia 1889.
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L. 6747. (5707 2—8)1

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu roz-1 
pisuje celem zaspokojenia wierzytelności 
Leona Schwarzthala w kwocie 700 zł. aw. 
z pn. relicytacyę części realności pod 1. k. 
88, czyli całej realności pod 1. k. 226 na 
Zasaniu w Przemyślu położonej, poprzednio 
w jednej połowie do Róży Raab, w drug’?j 
połowie do Maiera Raab należącej, obecnie 
Israela Hammerschmidta własnej, dnia 25. 
września 1889 o godzinie 10. rano w gm a­
chu sądowym biuro nr. 10 odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tej realności, t. j. kwota 2855 zł. 
50 ct., za którą lub niżej której ta realność 
sprzedaną zostanie. Wadyum wynosi 300 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hipoteczny tej realności przeglądnąć 
można w tusądowej registraturze.

O tej uchwale zawiadamiamy z życia 
i miejsca pobytu niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych, tudzież tych wszystkich wie­
rzycieli, którzyby po dniu 17. czerwca 1889 
do tabuli weszli, przez kuratora p. adwoka­
ta dr. Baumfelda z zastępstwem p. adwo­
kata dr. Mendrochowicza w Przemyślu, tu ­
dzież wszystkich chęć kupienia mających.

Przemyśl, 1. sierpnia 1»89.

wiono kuratorem p. Adolfa Henze c. k. 
notaryusza w Gródku.

Gródek, dnia 80 czerwca 1889.

L. 4182 (5724 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy dąbrowski, ogła­

sza, iż celem zabezpieczenia żywności dla 
inkwizytów i aresztantów tutejszego sądu 
na rok 1890 tj. na czas od 1 stycznia do 
końca grudnia 1890 odbędzie się w sądzie 
tutejszym w dniu 13 września 1889 o go­
dzinie 11 przed południem publiczna li- 
cytacya.

Cena dotychczasowej ciepłej strawy i 
chleba wynosi dziennie 22 ct. wa.

Wadyum wynosi 300 zł.
Stan więźni w przecięciu 15 do 20

osób.
Bliższe warunki licytacyjne do przej­

rzenia w sądzie w godzinach kancelaryj­
nych.

Dąbrowa, 28 sierpnia 1889.

L. 2333. (5741 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Tarnobrzegu 

zawiadamia, iż dnia 26 września 1889 i 24 
października 1889, każdym razem o godz. 
9. rano, egzekucyjna sprzedaż realności w 
Tarnobrzegu położonej, Samuela Goldfarba, 
Seldy Goldfarbowej i Klemensa Lipskiego 
własnej, whl. 303 objętej, na zaspokojenie 
wierzytelności Samuela Goldfarba w kwocie 
250 zł. z pn. przedsięwziętą i przy drugim 
term inie także niżej ceny szacunkowej 680 
zł. Wadyum 68 zł. Akt oszacowania jakoteż 
wykaz hipoteczny i reszta warunków licy­
tacyjnych są w registraturze do przejrzenia.

C. k. Sąd powiatowy 
Tarnobrzeg, dnia 30. marca 1889.

L. 3477. (5727 2— 3)
C. k- Sąd powiatowy w Leżajsku po­

daje do wiadomości, że < elem zaspokojenia 
wierzytelności c. k. uprzyw. Zakładu kredy­
towego włościańskiego w likwidacyi, tj. 15 
ra t po 18 zł. aw. z on., odbędzie się d. 30 
września 1889 i 30 października 18"9, ka­
żdym razem o godzinie 10. przed południem 
egzekucyjna sprzedaż przez licytacyę real­
ności pod 1. 699 w Leżajsku położonej, dłu­
żników Jana i Anny Fiałkowskich, wedle 
lwh. 277 tejże gminy, po połowie własnej. 
Cena wywołania 500 zł., wadyum 50 zł. 
Resztę warunków przejrzeć można w tu tej­
szej registraturze.

Leżajsk, 25. lipca 1889.

nr. ido  i yui w potowie a »oy gm. Kat. 
Babim  e—Kutce w całośei dłużnika Tymka 
Nahirniaka własnej na zaspokojenie wierzy­
telności Wigdora Schleichera w kwocie 180 
zł. dnia 24 października i dnia 28 listopa­
da 1889 o godz. 10 rano, na pierwszym 
terminie za lub wyżej ceny szacunkowej i 
180 złr. wa., drugim zaś i poniżej takowej. 1 

Wadyum wynosi 18 zł. J
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny, \ 

akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli u- 

stanowiono Kazimierza Abgarowicza w Ro­
hatynie.

Rohatyn, 30 czerwca 1889.

kół oszacowania, i wyciąg hipoteczny przej­
rzeć można w tut. c. k. registraturze. 

Żywiec, 16 czerwca 1889.

L. 933/383
Kundmachimg.

(5688 2 - 3 )

L. 1385 (5692 2 - 3 )
W c. k. Sądzie powiatowym w Busku 

odbędzie się dnia 23 października 1889 tyl­
ko powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 22 
listopada 1889 nawet poniżej takowej, liey- 
tacya realności 1. k. 61 według wyk. hip. 
1. 52 w Lisku położonej dłużnika Józefa 
Hajłasza własnej na rzecz masy rozbioro­
wej Towarzystwa zaliczkowego w Busku pto 
30 zł w. a z pn. 

j Cen wywołania wynosi 464 zł. 44 et.
! Wadyum 46 zł. 44 ct.
j Resztę warunków, akt oszacowania i
! wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
; registraturze.
{ Dla niezaanych z życia i m iejsca po­

bytu wierzycieli, tudzież dla wierzycieli h i­
potecznych po dniu 27 marca 1888 wpisa­
nych ustanawia się kuratorem p. Iwana Hir- 
nego z Liska ze substytueyą p. A leksandra 
Olejnika z Liska.

Busk, 15 maja 1889.

L. 2827. (5740 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Siemieniu ogła- 

szu, że w dniach 30. września i 28. paź­
dziernika 1889, każdym razem o godz. 10. 
przed południem, celem zaspokojenia pre- 
tensyi Jozefa Kuliga z Suchej w kwocie 50 
zł. a. w. z pn., odbędzie się publiczna przy­
musowa sprzedaż realności pod Nr. k. 49 
w Lesie położonej, ś. p. Tomasza Szczeliny 
względnie tegoż masy spadkowej własnej.

Cena wywołania 641 zł. aw., zaś wa­
dyum 64 zł.

Resztę warunków można przejrzeć w 
tutejszej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Siemień, dnia 25 lipca 1889.

L. 21411. (5735 2 - 3 )
Krakowski Sąd deleg. miejski ogłasza, 

iż celem zaspokojenia należytości Maryanny 
Sadowskiej w kwocie 400 złp. czyli 100 zł. 
w. a. z pn. odbędzie się w gmachu sądo­
wym w dniach 30. września 1889 i 29. paź­
dziernika 1889, o godzinie 10 rano egzeku­
cyjna lieytacya połowy realności 1. 106 w 
Mogile położonej, przedtem  Agnieszki ze 
Sadowskich Szydłowej, obecnie Jana Szydły 
własnej.

Cena wywołania 955 zł., wadyum 96 
zł. Resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w registraturze. Kuratorem wierzy­
cieli hipotecznych niewiadomych jes t adwo­
kat dr. Chmurski z substytueyą adwokata
dr. Schónberga w Krakowie.

Kraków, 13. lipca 1889.

L. 5207 (5738 2—3)
C. k. Sąd powiatowy Leżajski ogła 

sza że celem zaspokojenia wierzytelności 
Towarzystwa zaliczkowego w Łańcucie w 
kwocie 110 zł. wa. zpn. odbędzie się dnia 
11 października 1889 i 15 listopada 1889 o 
godzinie 10 przed południem egzekucyjna 
sprzedaż realności pod Ik. 13 w Biedacz­
kowie położonej dłużnika Jana Guta wła­
snej.

Cena wywołania 650 zł.
Wadyum 65 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszej registraturze.
C. k. Sąd powiatowy

Leżajsk, 18 lipca 1889.

L. 3943 (5726 2— 3)
W dniu 17 września i 22 październi­

ka 1889 zawsze o 10 godz. z rana odbę­
dzie się w sądzie tutejszym a to na p ier­
wszym term inie tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej zaś na drugim terminie i n i­
żej tejże przymusowa sprzedaż własności 

niewydzielonej częśei ciała tabularnego 
wyk. hip. 116 księgi gruntowej Jasienowiec 
objętego na imię Katarzyny Dyrów zapisa­
nego celem ściągnięcia należytości Zakładu 
kred. włość, w likwidacyi we Lwowie w 
kwocie 143 zł. 83 ct. z pn.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł. wa.
Reszta waruuków i wyciąg hipoteczny 

w registraturze do przejrzenia.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

’ Iwan Hrynyszyn z Jasienowca.
Rożniatów, 26 lipca 1889.

L. 4074 (5392 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Wadowicach 

| podaje do wiadomości, iż w tymże Sądzie 
odbędzie się dnia 19 września 1889 i dnia 
24 października 1889 każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem, w sprawie egze- 

| kucyjnej Seweryna Kurowskiego przeciw 
Ewelinie Eylardi o zapłacenie sumy 1200 zł.

, z pn., egzekucyjna sprzedaż przez publi­
czną licytacyę połowy realności pod 1. 205 
w Wadowicach położonej egzekutki Eweli­
ny Eylardi własnej lwh. 302 ks. gr. gm. 
kat. Wadowice objętej.

Cena szacunkowa tej połowy realności 
wynosi 11099 zł. 30 ct. wa.

Wadyum licytacyjne 1109 zł.
W arunki licytacyjne, wyciąg hipoteczny 

i akt oszacowania przejrzeć można w tutej- 
szosądowej registraturze.

Wadowice, 3 sierpnia 1889.

L. 8740. _ _ (5728 2—3)
W dniu 30. września i w dniu 28. paź­

dziernika 1889 o godzinie 10 rano odbywać 
się będzie w c. k. Sądzie krajowym w K ra­
kowie w budynku sądowym przy kościele 
św. Piotra w biurze nr. 3 egzekucyjna sprze­
daż realności Emilii, Honoraty, Antoniny 
i Artura Zdechlikiewiczów własnej, w K ra­
kowie położonej, objętej lwh. 601 na 7900 
zł. w. a. oszacowanej, na zaspokojenie wie­
rzytelności Gedalie Langroeka w kwocie 263 
zł. z pn. — Cena wywołania 7900 zł.; wa­
dyum 800 zł.; kurator niewiadomych wie­
rzycieli adw. dr. Kastory w Krakowie. Akt 
oszacowania, wyciąg hipoteczny i warunki 
licytacyjne przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Kraków, dnia 26. lipca 1889.

; L. 6788 “  (5739 2 - 3 )
j C. k. Sąd powiatowy Leżajski ogłasza 
| że celem zaspokojenia wierzytelności Mag- 
' daleny Kossak w kwocie 500 zł. odbędzie 

się dnia 24 września 1889 i 25 listopada 1889 
każdym razem o 10 rano egzekucyjna sprze­
daż przez licytacyę realności whl. 43, 382 
i„,383 ks. gr. Wólka Niedźwiedzka objętych 
pierwszej Konstantego Falandysa, drugiej 
Stanisława i Katarzyny Decowekich, trze­
ciej Zofii Ho Syganiec, Agnieszki i K ata­
rzyny Zdelów własnych.

Cena wywołania pierwszej realności 
1070 zł., drugiej 290 zł., trzeciej 450 zł.

Wadyum 107 zł., 29 zł. i 45 zł. ra ­
zem 180 zł.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Leżajsk, 3 sierpnia 1889.

L. 8941 (5645 2—3)
Dnia 24 października 1889 i 28 li­

stopada 1889 o 10 rano odbędzie się w tu ­
tejszym Sądzie publiczna przymusowa sprze­
daż realności 1. k. 29 w Boniszynie wyk. 
bip. 8! Herscha Griinberga własnej na rzecz 
Zakładu kredytowego włościańskiego w l i ­
kwidacyi we Lwowie pto 565 zł. 10 ct. zpn.

Na drugim terminie nastąpi sprzedaż 
także poniżej ceny wywołania 450 zł.

Reszta warunków do przejrzenia w re ­
gistraturze.

Z c. k. Sądu powiatowego m. del. 
Złoczów, 29 lipca 1889.

L. 5616 (5713 2—3)
W tut. Sądzie odbędie się o godź. 10 

rano w dwóch term inach a to dnia 12 
września powyżej ceny szacunkowej zaś 
dnia 31 października 1889 naw et poniżej 
takowej, licytacja realności 1. 75 według 
wyk. hip. 21 księgi grunt, gminy Rzeczy- 
czany Anny Fim ura zam. Bożyk własnej 
na rzecz Banku wzajemnych ubezpieczeń 
„Slavia“ pto 650 zł.

Cena wywołania 2150 zł. wa.
W adyum  215 zł.
R esztę warunuów, akt oszacow ania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus.
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustano-

L. 3044 (5649 2—3)
Dnia 24 października i 21 listopada 

1889, każdym razem o godz 10 rano odbę­
dzie się w tut. Sądzie publiczna lieytacya 
realności pod nr. 175 w Gdowie położonej 
lwh. 175 Wincentego K a c z m a rc z y k a  własnej 
na pokrycie pretensyi Kasy oszczędności w
Bocbni pto. 127 zł. aw. .

Cena w y  wołania wynosi 475 zł., zaś
wadyum 47 zł 50 ct. aw.

Reszta warunków w tus. registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Dobczyce, dnia 29 lipca 1889.

L. 5537 (5316 2 - 3 )
C. k Sąd powiatowy w Rohatynie o- 

głasza, ze przeprowadzi przymusową pu­
bliczną sprzedaż realności wedle wyk. hip.

L, 4551 (5694 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Szezercu przed- 

sięweźmie celem zaspokojenia sumy 154 zł. 
wa. zpn. przez Dawida Schaehta przeciw 
Ołeksie i Annie mał. Kisilom wywalczonej 
w tusąd. kancelaryi w dniach 24 września 
i 25 października 1889 każdokrotnie o go­
dzinie 10 przed południem przymusową li­
cytacyę realności dłużników pod 1. kons. 
197 w Piaskach położonej wykazem hipo­
tecznym 1. 268 objętej

Cena wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 212 zł. wa.

Zakład wynosi 22 zł. wa.
Na pierwszym terminie realność rze­

czona tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 
na drugim zaś także niżej takowej sprze­
daną zostanie.

Dla niewiadomych wierzycieli hipote­
cznych ustanawia Filipa Simona ze Szczei- 
ca kuratorem .

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i protokół oszacowania przejrzeć 
można w tus. registraturze.

Szczerzec, dnia 2 czerwca 1889.

L. 1994 ! T~ (5695 3—3)
C. k. Sąd pow. w Żywcu uwiadamia, 

iż w sprawie egzekucyjnej Bernarda Bette- 
ra z Świnnej przeciw Józefowi Wróblowi 
z Jeleśni o 34 zł. 75 ct. zpn. odbędzie się 
w tut. sądzie egzekucyjna publiezna sprze­
daż połowy posiadłości lwh. 748 ks. gr. 
gm. kat. Jeleśnia objętej, w dniach 18 
września i 23 października 1889 każda ra ­
żą o godzinie 10 rano.

Cena szacunkowa i wywołania 40 zł. 
61 ct.

Wadyum 4 zł. 7 ct.
Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 

p. adw. dr. E . Udziela w Żywcu.
Resztę warunków licytacyjnych proto-

Wegen Sicherstellung der Verpflegs- 
erfordernisse fur das Jah r 1889 bestehend 
in Brod zu Portion a 875 Gramm, ferner 
Hafer, Heu, Streu und Betenstroh dann Holz, 
fur die Conzentrirungsstationen Drohowyż 
bei Mikołajów und Olchowce bei Sanok 
wird Montag den 30 Septemner 1889 um 
11 U hr V. M. beim k. k. S taa ts-H en g - 
s ten - Depot ia  Drohowyż eine Yerhandlung 
durch Ubernahme schriftlicher Offerte, wel- 
che zu diesem Zwecke auch rechtzeitig durch 
die k. k. Post eingesendet werden kónnen, 
abgehalten werden.

Die naheren Bestimmungen hieriłber 
kónnen in der Rechnungs-K anzlei des ge- 
nannten Depots in Drohowyźe, dann aus den 
be. den k. k. Bezirkshauptmannschaften Zy- 
daczów, Stryj, Drohobycz, Dobromil, Rudki, 
Bobrka, Lisko, Brzozów, Jasło, Krosno, Ka­
mionka str. Dolina, Kałusz, Sambor, Mości­
ska, Sanok, Stanislau, Grodek, Przemyśl und 
Żółkiew, dann bei den M agistraten, Lem- 
berg, Mikołajów, Stryj, Rozdoł und Szczerzec 
erliegenden Kundm achungen entnommen 
werden.

Vom k. k. S taats-H engsten-D epot 
in  Drohowyźe 

am 22. August 1889.

Rozmaite obwieszczenia. ,
L. 26425 (5704 3 - 3 )

C. k. Sąd krajowy we Lwowie wzywa 
posiadacza listu  zastawnego galic. Towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego 5-prc. o- 
kresowego Ser. IV nr. 4679 na 500 zł. wa. 
opiewającego aby takowy w przeciągu trzech 
lat od spowodowanej wylosowaniem płatno­
ści, względnie w przeciągu trzech la t od pła­
tności wydanych, rzekomo u dr. Tytusa 
Fiericha zostających kuponów t. j. od 
dnia 30 czerwca 1902 temu sądowi prze­
dłożył, inaczej za umorzony uznany zostanie. 

We Lwowie, dnia 6 lipca 1889.

L. 132 (5754)
Dla IV zwyczajnej kadencyi sądów 

przysięgłych, których posiedzenia w c. k. 
Sądzie krajowym karnym rozpoczną się 
dnia 18 listopada o godzinie 9 przed po­
łudniem zamianował Jego Eicellencya P. 
Prezydent ck. Sądu krajowego wyższego 
Przewodniczącym: W iceprezydenta ck. Sądu 
krajowego Karola Poglies, a zastępcami je ­
go ck. radców Sądu krajowego Karola Fń- 
gera de Reehtborn, Franciszka Bogdanyego, 
Jakóba Finkla, Ludwika Majewskiego, Jana 
Nikiseha, Teofila Sawczyńskiego, Eugeniu­
sza Zborowskiego, Dr. Edwarda Buacha, 
Pawła Simonowieza, Juljana Malarkiewicza, 
Leontyna Hołyńskiego, Henryka Nitarskiego, 
Edmunda Dumiewieza, Fryderyka Kunzeka. 
Z Prezydyum ck. Sądu krajowego karnego.

Lwów, dnia 24 sierpnia 1889.

L. 18595 (5564 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy zawiadamia n ie­

wiadomego z życia i miejsca Jana Wag- 
m eistra, że przeciw niemu wniosła Julia 
Nowakowska pozew o wyłączenie z pod za­
jęcia ruchomości.

Kuratorem jego ustanowiono adw. dr. 
Hubaczka w Krakowie.

Poleca się niewiadomemu z miejsca 
pobytu, aby tut. sądowi albo innego pełno­
mocnika wskazał, albo ustanowionemu do­
starczył materyału do obrony.

Kraków, 26 lipca 1889.

L. 4544 (5639 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 

sprawie egzekucyjnej Towarzystwa zaliczko­
wego w Kołomyi przeciw Michałowi C iesz­
kowskiemu recte Cieśkowskiemu pto 75 zł. 
aw. zpn. ustanowił kuratorem dla egzekuta 
z miejsca pobytu niewiadomego Michała 
Cieszkowskiego recte Cieśkowskiego Jakóba 
adw. dr. p. Krobickiego, celem doręczenia 
mu tus. uchwały tabularnej z dnia 1 g ru ­
dnia 1888 1. 12886 dozwalającej intabula- 
cyę egzekucyjnego prawa zastawu na tegoż 
realności. O czem go uwiadamia.

Kołomyja, 4 maja 1889.

L- 3872 (5b08 2 -
C. k. Sąd obwodowy w Jaśle ustau 

 ̂ wia dla niewiadomego z miejsca pobj 
' Louis Schwarz z przyczyny wniesione 
1 przeciw niemu na dniu 15 sierpnia 1889 

3872 przez M ichała Szala pozwu wekslov 
j go o polecenie zapłaty 600 zł. aw. zpn. 1 
j ratorem  w Jaśle adwokata dr. Feliksa G 
! szyńskiego ze substytueyą adwokata i 

W iedigera w razie przeszkody.
Jasło, dnia 17 sierpnia 1889.



5 I
U

L. 8017 (5484 2 - 8 )
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

wzywa każdego któryby posiadał skradzio­
ny proszącej Reizi Geller recte Schechner 
z M onasterzysk weksel z daty Duliby 1 
maja 1885 na 200 zł. opiewający, płatny 
w trzy miesiące po dacie w Jazłowcu a 
przez Kazimierza Liskowackiego z Duliby 
akceptowany w podpis wystawcy nie zao­
patrzony. aby przedłożył takowy tenże są­
dowi w przeciągu 45 dni inaczej bowiem 
takowy na ponowną prośbę Reizi Geler 
recte Schechner za amortyzowany uznanym 
zostanie.

Stanisławów, 10 lipca 1889.

L. 3661 (5528 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
D m ytra Kudlika z Źernicy niżnej iż celem 
doręczenia mu rezolucyi tabularnej z 11 
kwietnia 1889 1. 1911 ustanowiono kurato­
ra ad actum w osobie Jana W innickiego z 
Źernicy niżnej i temuż tę rezolucyę się 
doręcza.

Baligród, dnia 11 lipca 1889.

L. 7877 (5482 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 

sprawie egzekucyjnej Saula Orensteina prze­
ciw Ickowi Schallerowi pto 42 zł. wa. zpn. 
ustanowił dla egzekuta niewiadomego z 
miejsca pobytu Jeka Schallera kuratorem 
adw. dr. Freudenberga z substytueyą adw. 
dr. Milgroma i doręczył mu uchwałę egze­
kucyjną z dnia 30 czerwca 1887 1. 5985.

Kołomyja, 22 września 1887.

L. 22137 (5567 2—3)
W sporze ustnym Józefa Kękusia i 

spóln. przeciw deklarowanym spadkobiercom 
W ładysława Szostka o uznanie ojcowstwa 
W ładysława Szostka i alim enta ustanowio­
ny został kuratorem niewiadomych z m iej­
sca pobytu pozwanych Szczepana Szostka i 
Maryi Szostek Adw. dr. Baranki z K ra­
kowa.

C. k. Sąd deleg. miejski 
Kraków, 26 czerwca 1889.

L. 9437. (5585 2 - 3 )
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

jako handlowy zawiadamia z życia i miej­
sca pobytu niewiadomego pozwanego Nach- 
m anna M orgensterna, że na prośbę powoda 
Herszla Boralla wydano przeciw niemu dnia 
19 czerwca 1889 1. 7156 nakaz zapłaty su­
my wekslowej 157 zł. 84 ct. i doręczono 
takowy ustanowionemu dla niego kuratorowi 
tutejszemu adw. dr. Bardachowi z zastęp­
stwem tutejszego adwokata dr. Gclehrtera 
z wezwaniem, aby w czasie należytym udzie­
lił ustanowionemu kuratorowi potrzebną do 
zarzutów informacyę lub innego zastępcę 
sobie obrał i takowego Sądowi wymienił, 
inaczej bowiem skutki prawne z jego zanie­
dbania wynikłe sam sobie przypisze.

Stanisławów, 7 sierpnia 1889.

L. 11409 (5562 2 - 3 )
Wzywamy edyktem niewiadomego po­

siadacza zaginionej karty wkładkowej kasy 
oszczędności m iasta Tarnowa Nr. 41916 
(Tom 73 Tol. 216) na imię W ilhelma Lau- 
bera wystawionej na kwotę 90 zł. aw. o- 
piewającej, aby takową w przeciągu 6 mie­
sięcy przedłożył, w przeciwnym bowiem ra ­
zie takowa na żądanie za umorzoną uznaną 
zostanie.

C. k. Sąd obwodowy 
Tarnów, dnia 25 lipca 1889 r.

L. 6931. (5558 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Sądowej Wi­

szni podaje do wiadomości, że dnia Bigo 
października 1885 zm arła w Sądowej Wi­
szni bez rozporządzenia ostatniej woli Hinda 
Marbach, po której do spadku powołana jest 
także Dwora Scheck.

Sąd, nie znając pobytu Dwory Scheck, 
wzywa ją, aby w przeciągu roku jednego, 
licząc od dnia dzisiejszego, zgłosiła się w 
tutejszym Sądzie i wniosła deklaracyę do 
spadku, inaczej spadek będzie przeprowa­
dzony ze spadkobiercami zgłaszającymi się 
i z kuratorem Schają Marbachem dla niej 
ustanowionym.

Sądowa Wisznia, 27. grudnia 1887.

Doniesienia prywatne.

Tżywane książki szkolne wdo- 
brym stanie, poręczając wła­

ściwe wydanie i wszystkie kartki, 
sprzedaje taniu antykwarnia katolicka 
Stanisława Kohlera, ul. Batorego 28, 
tuż naprzeciw gimn. Franciszka Jó­
zefa. Także zamiana i kupno, jakoteż 
wielki skład wszelkich przyborów 
szkolnych. 5 i 86

W  wyższym żeńskim zakładzie
n auko wo - wy chowa wc zy m

Maryi * Zagórskiej
przy ulicy Czarnieckiego L. 12 

rozpoczyna się rok szkolny dnia 4 września.
W zakładzie tym udziela się nauki w ośmiu 

klasach, nadto istnieje kurs nauki dopełniającej czyli 
klasa dziewiąta. Szczególną uwagę zwraca się na • 
naukę języków.

Wpisy stałych pensyonarek już sięTozpoezęły, 
dochodzących rozpoczną się 29 sierpnia. 5661

I^KŁAD KAWY
ARTURA KOSOOKIEGO

pod godłem

£
O
£- J
Ul

CM
CM

RSC
£
NO■a-z_o.E

U

we Lwowie
ulica Chorąźczyzna L. 22

poleca

KAWĘ AMERYKAŃSKĄ
w  n a j l e p s z y c h  ^ a t i m k a c l i

i sprzedaje 5
1 kilo zł. 1.70 i 1.80, na pro- 
wincyę 48/4 kilo zł. 8.70 i 9.15

franko.
Kawa palona pół kilo zł. 120. 

Odbiorcom nad 50 kilo opust.
Nie mam wcale tych gatunków kawy, które dru­

dzy pod nazwą mojego godła ogłaszają.

5 " ; 60

Dnia 8 września 1889 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się nedzwyczajne

Walne zgromadzenie
członków kasy handlowej i przemysłowej 
w Przemyślanach, stowarzyszenia zarege- 
strowanego z ograniczoną poręką w biurze 
stowarzyszenia pod nr. 26 w Przem yśla­
nach, na które wszystkich członków tegoż 
stowarzyszenia się zaprasza.

Porządek dzienny:
1. Uzupełniający wybór dwóch człon­

ków dyrekcyi na miejsce ustępującego dy­
rektora p. Judy W aehs i ustępującego ka- 
syera p. Chaskla Adler.

2. U zu p e łn ij ący wybór jednego za­
stępcy dyrekcyi na miejsce ustępującego za­
stępcy kasyera p. Meiera Teichberga.

Przemyślany dnia 26 sierpnia 1889. 
Kasa handlowa i przemysłowa, stowarzy­
szenie zaregestrowane z ograniczoną porę­

ką w Przemyślanach.
Israel Schreiber, Dawid Leib Pulyer, 

 kontrolor. ______________ dyrektor.________
L. 9724 (5706 3-

Ogłoszenie konkursu.
-3)

Do sprzedania majątek ziemski
Wola Żyrakowsku

pięć kilometrów od Dębicy — Bliższe szczegóły na 
miejscu lub listownie udziela zarząd. — Pośrednie 

two wykluezone. 5755

J M a  G o s p o d a r z y !
T aniej jak  w s z ę d z ie

do skrapiania zboża
Witryol miedzi (siny kamień) Witryol 

żelaza (koperwas)
także

Pasy skórzane i parciane do maszyn, 
Oliwa lecejska i inne do maszyn — 

Smarowidło do osi
poleca 5191

Alojzy Hubner, Lwów,
ulica K arola Ludw ika, 13.

Cenniki na żądanie odwrotnie wysyła.

Zmiana lokalu.
Znany zaszczytnie od lat trzydziestu 
magazyn i pracownia wyrobów jub i­
lerskich, złotych i srebrnych, oraz 

skład srebra chińskiego pod firmą

Karol Yólker i Syn
został przeniesionym z Rynka 
na plac Maryacki do hotelu 

Francuskiego.

B i  ■ n « l  1

Karola Bałłabaaa
w e  L w o w i e

poleca 1697

wszelkie gatunki kawy
w smaku czystym aromatycznym.

5 kilo Moka arabska .
* Jawa złota 
„ Ceylon grubo-ziarnista 
r „ średnia .
„ Kuba wyśmienita 
„ Laguaira grubo ziarnista 
„ Guatemaia ,
„ Jamaika 
„ Kio laró 
„ Santos .

Franko na każdą stację pocztową.

Nauczyciel języka niemieckie­
go posiadający oraz i język francuski, pedagog o 
wykształceniu gimnazyalnem, z uzdolnieniem nau­
czyciela na szkoły wydziałowe, a tern samem i se- 
minarya nauczycielski?, życzy sobie przyjąć miejsce 
prywatnego. Bliższa wiadomość: J. H. S. u p. Dzie- 
dzickiego, dyrektora semiuaryum nauczycielskiego 
żeńskiego we Lwowie, ul. Skarbkowska L. H9.

10 złr. 80 et.
10 80 „
10 80 r
10 40 „
10

9 60 ,.
9 20 „
8 n 80 „
8 40 „
8 *7 W

M  a n  czyclelka
Polka z kilkunastoletnią praktyką, posiadająca ję­
zyki i muzykę, życzy sobie umieszczenia każdego 
czasu do kształcenia panienek, lub jako korespon­
dentka w jakimś domu katolickim inteligentnym 
handlowym. Może prowadzić w polskim, niemieckim 
języku, albo załatwia i krótsze łatwiejsze korespon- 
deueye francuskie. Adres U. M. poste restante, Ga­

włuszowice, powiat Mielec. 5743

Chyrowski 
Zakład itankowy

potrzebuje nauczycieli posiadają­
cych kwalifilcacyę państwową dla 
szkół średnich, mianowicie do języków kla­
sycznych, matematyki i nauk przyrodni­
czych. Zgłoszenia z podaniem warunków i 
załączeniem świadectw przyjmuje do 1 wrze­
śnia b. r. rektor Zakładu

ks. H. Jackowski, T. J. 
Bąkowice, poczta Cbyrów. 5677

■1 Powrót z k p i  i w t e y j !
|  Trzeba odświeżyć podłogi, 

dlatego poleca 
L akier b u rszty n o w y  w  6 o d c ie ­

n iach  prędko schnący z ładnym poły­
skiem (rocznie rozsprzedaie 50 0 kl gr ) 

M asa fr a n c u sk a  w  6 o d c ien ia ch  
(wyłączny skła i dla Galicy i u mnie) u- 
żywa się na zimno, w godzinie wysycha, 
nadzwyczaj trwała.

M asa w o sk o w a  w 5 o d c ien ia ch  wła­
snego wtrobu,  znana ze swej dobroci. 

Farby o lejn e  (pokostowe) prędko schną­
ce, we wszystkich kolorach.

L akier politurow y do odświeżania mebli 
politurowauycb.

Lak ei sa fia n o w y  czerwony, zielony, nie­
bieski, czarny i bror towy, do odświeżania 
obie ceratowych i skórzanych na meblach, 
kanapach, powozach itp. 5720

Alojzy Hubner, Lwów,
ulica Karola Ludwika L 13.

Cenniki wraz z warunkami spłaty dla c . k. u rzęd n ik ó w  p a ń stw o w y ch  ca

Uniformy i składowe części tychże
(służące do zupełnego umundurowania) przesyła franko 

Un iff o r m s a n s  t  a  11 z u r  „ K rieg sm ed a ille“
Maurycego TIlłer’a & Co. l ^ f  c. k. dostawcy nadwornego

W Wiedniu, VII Mariahilferstrasse 22. 1100

M agistrat m iasta Tarnowa rozpisuje 
niniejszem konkurs na posadę weterynarza 
miejskiego z płacą roczną w kwocie 400 zł.

Ubiegający się o tę posadę winni po­
dania swe zaopatrzone w metrykę urodze­
nia, patent weterynarski i w dowody, iż 
władają językiem polskim i niemieckim 
wnieść do tutejszego M agistratu najdalej w 
14 dni po pierwszym ogłoszeniu tego kon­
kursu w „Gazecie Lwowskiej*.

Posada weterynarza miejskiego, która 
na razie będzie prowizoryczną nie wyklucza 
możności trudnienia się prywatną'praktyką 
weterynarską.

Tarnów, dnia 22 sierpnia 1889.

L. 5 8 0 8  (5 7 2 2  2 — 3) i

Ogłoszenie.
Dyrekcya kasy oszczędności m ia-! ^ 

sta Tamowa zawiadamia niniejszem,! % 
iż w myśl uchwały Wydziału z dnia | p 
20. sierpnia 1889 r. zniżoną została' |  
od dnia 1. września 1889 r. stopa % 
procentowa od wszystkich dawnych € 
wkładek przed dniem 16 maja 18^9 € 
wniesionych na 4prc. Zarazem zniża |  
kasa oszczędności stopę procentową |  
od dnia 15 grudnia 1889;

a) od eskontu weksli z © y 2prc. 
na © prc,

b) od zaliczek na zastaw papie­
rów wart. z 6 y 2prc. na ©prc.,

e) od pożyczek hipotecznych tu-

Za 4  c t .  m o żn a  m ie ć  k ą p ie l w d om u .
Jedyny fabryczny skład w Galicyi

W y  roto krajowy 4462

wanien I kanapek
prawdziwie cynkowych z aparatem do grzania wody, 

jakoteż wszelkich przyborów do kąpieli

A. K r ó l i k o w s k i
Lw ów , ulica Janow ska  ld .

Illustrowane cenniki na żądanie. — Wedle umowy także na spłatę.

R e g e n e r a t o r  W ł o s ó w
POWSZECHNIE UZNANY 

Pani S .  A , A l l e n
przywraca włosom siwym, szpakowatym i spłowiałym kol r, 
połysk pierwotny i p iękno ,'ć młodzieńcza. Odnawia ic. 
żywotność, silę i dzielno-fć porostu. Spędza łupież w k ro lk i« 
czasie. Jestto preparat niemajacy równego sobie. Wydaj, 
zapach w ykwintny i delikatny. W ystrzegać się podrobię 
i naśladownictwa.

Fabryka : g z  na Bulwarze Sebastopolskim w Paryżu ; 
w Londynie i w Nowym Jorku.

We Lwowie w aptekach: pp. P. Mikolaseha, J  Wewiórskiego, Z. Ruckera 
i głównych magazynach perfum. 3-96

„ E G ^ U T T A E L E ^  *
Towaray§tw© ubezpieczeń na życie

Stanów Zjednoczonej Ameryki 
■w Nowym Torlsti 120 Broadway.

Założone w roku 1859. 4175
Koncesjonowane w Anstryi 11 października 1883. 

Koncesjonowane w Prusiecto 4 stycznia 1887.
Stan ubezpieczeń z końcem 1888 r. 1.373,040.315 guld.
Nowe w 1888 zawarte układy . 384,833.837 „
Majątek towarzystwa 1888 - . 237,607.305 „
Rezerwa, zysku po 4 prc. obliczona 51,986.788 „
Całkowite pobory 1888 . . . 67,000.000 „

Stan ubezpieczeń „EQUITABLE“ jest większy, niż któregokolwiek innego ok ładu  w świecie. Jego 
rocznej produkcyi nie osiągDio żaden inny zakład. Jako zabezpieczenie austryackich ubezpieczo­
nych służą realności na Stock im Eiseliplatz w Wiedniu w wartości 1,300.000 zł. (w zabudowaniach).

dzież na skrypta dłużne (pożyczek 3IC Generalna reprezentacya dla Austryi Wiedeń I, Elisabethstrasse 10. 
komunalnych) niezmieniając dotych- X  G eneralna ageneya <lia G alicyi i Bukowiny we Lwowie
czasowego planu umorzenia z 5 % pre. X J a k ó b  P ie p e s ,  u lic a  W a ło w a  L. 2 3 .

Tarnów, dnia 21 sierpnia 1889 r.
Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego L. 12 dom Wernera. (Zarządca W ładysław J. W«ber.) Papier z fabryki papieru Fiałkowsldch,


